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Przegląd sytuacji.
(P o lsk a ,  N ie m c y ,  L itw a ,  Europa i A m ery k a ) .

Długie i przewlekłe rokowania handlowe, wojna 
celna, znowu rokowania, doprowadziły wkońcu do za­
warcia prowizorjum między Polską i Niemcami.

W  wywiadzie, udzielonym prasie stołecznej, o- 
świadczył dyr. Jackowski, delegat do rokowań z Niem­
cami, że główną trudnością w szybkiem sfinalizowaniu 
rokowań o zawarcie trak tatu  handlowego z Niemcami 
jeśt spraw ą wywozu do Niemiec tak zwanych artyku­
łów standartowych Polski, t. zn. węgla i produktów 
hodowlanych.

Zawarty już układ o wywóz do Niemiec drzewa 
tartego daje tę  korzyść, iż wpłynie dodatnio na rozwój 
naszego przem ysłu drzewnego.

W sprawie rokowań handlowych pisze p. Henryk 
Tenenbaum w „Przeglądzie Gospodarczym”, że wza­
jemne ustępstwa, jakie poczynią sobie Polska i Niemcy, 
powinny się równoważyć i wcale nie uważamy, aby za­
kres wzajemnych ustępstw miał być odrazu bardzo roz­
legły. Sądzimy, że Polska może zawrzeć traktat, nieu- 
uwzględniający wszystkich żądań gospodarczych pol­
skich, ale pod warunkiem, że i sama nie udzieli poważ­
niejszych ustępstw niż te, które uzyska.

Ze względu na długą przerwę w stosunkach go­
spodarczych, zawarcie trak tatu  o rozległej skali u- 
stępstw mogłoby być ryzykowne zarówno dla jednej 
)&k i dla drugiej strony.

Bądź co bądź ani Niemcy ani Polska nie mogą 
sobie jeszcze zupełnie dokładnie zdać spraw y z wpły­
wu trak tatu  na ich życie gospodarczfe".

Dlatego też dobrze będzie, jeżeli trak tat handlowy 
nie obejmie kwestji podziału ładunków, przewożonych 
Przez koleje polskie, pomiędzy porty w Królewcu, 
Gdańsku, Gdyni i Szczecinie.

I

T raktat handlowy rosyjsko-niemiecki z r. 1904 nie 
powinien być precedensem dla mającego się zawrzeć 
trak tatu  handlowego polsko-niemieckiego.

Byłoby to bowiem zbyt poważnem ustępstwem ze 
strony polskiej, albowiem byłoby to równoznaczne z 
poważnem podcięciem naszej ekspansji morskiej.

Fakt, że Polska jest państwem o znacznie mniej­
szym obszarze ciążenia niż niem była Rosja przedwo­
jenna, każe być szczególnie ostrożnym przy rokowa­
niach handlowych.

Zdaje nam się, że ustępstwo w formie pozbawie­
nia się instrumentu polityki taryfowej kolei jest nie­
bezpiecznym eksperymentem, którego nie należy sto­
sować.

Główną przyczyną, k tóra oddziała na rozpoczęcie 
rokowań handlowych z Polską, jest, naszem zdaniem, 
wpływ A jenta Reparacyjnego p. Parker-G ilberta.

Sfery amerykańskie bowiem, które silnie są za­
angażowane w pomyślnym rozwoju stosunków gospo­
darczych Niemiec, wywarły potężny nacisk na Niemcy 
w kierunku podjęcia rokowań i zawarcia trak tatu  han­
dlowego.

Idzie przecież nietylko o to, że Niemcy nie mogą 
sprzedać swych towarów, ale o to, że kapitaliści am ery­
kańscy inwestowali poważne kapitały  w przemyśle 
niemieckim. Niemcy zatem muszą wywozić, żeby móc 
płacić procenty i raty  amortyzacyjne. Koniec końców, 
zagrożone jest wykonanie planu Dawes‘a, k tóry  sta­
nowi „magna charta" amerykańskich finansów w Eu­
ropie.

Ciekawą rzeczą również jest przeniesienie miejsca 
rokowań z Berlina do W arszawy.
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Niew ątpliw ie, że z uwagi na ew entualny p rzyszły  
związek celny polsko-litew ski, trak ta t przew idzi, że 
k lauzula najw iększego uprzyw ilejow ania n ie  może 
rozciągać się na ulgi, jakie Polska p rzyzna  Litwie,

S praw a litew ska za p rzą ta  w silnym  stopniu uwagę 
nietylko Polski, ale także w szystkich m ocarstw  euro­
pejsk ich  i państw  bałtyckich.

W  in teresie poko ju  leży, żeby jaknajp rędze j w tej 
części E uropy  zapanow ały  norm alne stosunki.

Tem się też tłum aczą dem arche'e polityczne An- 
glji, F ran c ji i W łoch w lutym  i kw ietniu b, r.

J e s t  dla nas jasnem , że zakończenie anorm alnego 
stanu  z L itw ą spow oduje w pierw szej linji ożywienie 
gospodarcze naszych kresów  północnych.

P ozatem  m ożliwą będzie u n ja  celna, w alutow a i .  
kolejow a z Litwą. W  ten  sposób silniej Polska osią­
dzie nad  B ałtykiem .

Z arazem  otw orzą się m ożliwości stw orzenia Zw ią­
zku  P aństw  B ałtyckich co Polsce i złączonym  p ań ­
stwom  da silną pozycję w koncercie europejskim . 
Z drugiej strony  n astąp i osaczenie P ru s  W schod­
nich. Legenda o k o ry tarzu  pom orskim  p rzestan ie  dzia­
łać. Na p lan  pierw szy w ysunie się a tu t Polski o en k la­
wie P ru s  W schodnich, k tó ra  dzielić będzie te ry  tor jum 
nowego zw iązku, A tu t ten  jest olbrzym iej wagi.

Rów nież i kw est ja  G dańska zna jdz ie  się w zupeł­
nie korzystnej d la nas p łaszczyźnie. K orek gdański 
p rędzej czy później musi pęknąć.

D odajm y do tego izolację Niemiec od Rosji, a bę­
dziem y m ieli obraz doniosłych zm ian sy tuacji Polski 
w Europie. W ejdziem y bowiem zdecydow anie na to ry

wielkom ocarstwowe. Rola Polski jako k lijen ta  z n a j­
dzie swój koniec.

D latego też przedłużenie ca łoksz ta łtu  stosunków  
polsko-litew skich R adzie Ligi N arodów  jest pociągnię­
ciem politycznem  olbrzym iej wagi. Żywimy nadzieję, 
że R ada Ligi problem  polsko-litew ski rozw iąże ku n a ­
szem u i Europy zadowoleniu.

Ognisko niepokoju  będzie usunięte; E uropa nie 
będzie potrzebow ała się lękać now ych zaburzeń.

N iew ątpliw ie, że obecnie w Europie zyskuje co­
raz bardziej na sile k ap ita ł am erykański i jego p o li­
tyka.

W szystkie nici E uropy trzym a w rękach swych 
p. M ellon, sek retarz  skarbu  St. Z jedn. Za pośredni­
ctwem p. P a rk e r G ilberPa i p. C harles D aw ey 'a będzie 
mógł wywrzeć potężny nacisk na uk ład  stosunków  nie­
tylko w Niem czech i Polsce, ale także w Europie.

K ap ita ł am erykański, k tórem u bardzo zależy  na 
pacyfikacji E uropy, k tóry  p ropagu je  zw iększenie m ię­
dzynarodow ych obrotów  tow arow ych, k tó ry  obecnie 
silnie się zaangażow ał w Polsce, dąży  do takiego wzm o­
cnienia Polski, t. j. swego te ren u  lokacyjnego, k tó re  
zapew ni jem u najw yższą rentow ność i pewność. W o- 
góle m ożem y zaryzykow ać tw ierdzenie, że w naszej 
części E uropy idziem y zw olna ku wielkim przem ianom , 
a k to  wie, czy nie ku  nowej konstelacji gospodarczo- 
politycznej.

Sądzim y dlatego, że k ap ita ł am erykański z n a j­
dzie drogi i sposoby, żeby zm usić Niem cy do zan iecha­
nia swej frondy w za targu  polsko-litewskim , a naw et 
do w yrażenia swej zgody na zm ianę stosunków w tej 
części E uropy. Alfred Lorenczewski.

Międzynarodowy kongres
transportu samochodowego.

W  aniach  14, 15 i 16 b. m. gościł Londyn w hotelu 
Savoy na S trandzie przedstaw icieli światowego auto- 
mobilizmu, zebranych  n a  m iędzynarodow y kongres 
tran sp o rtu  samochodowego. P rom otorem  kongresu 
było S ta łe  B iuro M iędzynarodow ego Zw iązku F a b ry ­
kantów  autom obilowych. P rezesem  zaś by ł książę W a- 
lji, przew odniczącym  sir G eorge B eharra ll. N a kon­
gres przyby li p rzedstaw iciele  62 państw  w liczbie okoł. 
270 osób. ,

P o lskę rep rezen tow ała  delegacja, złożona z 4 o- 
sób, k tó rą  stanow ili: prof. G eysztor —  min. kom unika­
cji, p. inż. T yszka —  b. m inister, obecnie p rzed staw i­
ciel m ag istra tu  m iasta W arszaw y  oraz ław nik tegoż, p. 
inż. A ntoni D ąbrow ski, przedstaw iciel m iasta W arsza ­
wy i A utom obil - K lubu Polski, oraz inż. Okęcki, 
p rzedst. min. robót publicznych.

U roczyste otw arcie z jazd u  n astąp iło  dnia 14 b. m. 
o godzinie 10,30 p rzed  południem . W  im ieniu rząd u  an ­
gielskiego w ita ł zebranych  m inister tran sp o rtu  sir W il­
frid  A shley, a w im ieniu organizatorów  sir George Be- 
harre ll.

Po  inauguracji cały  szereg mówców zab ie ra ł głos, 
bądź inform ując zgrom adzenie o stanie tran sp o rtu  w 
różnych k ra jach , bądź p o ru sza jąc  ak tua lne  tem aty  
tran sp o rtu  sam ochodowego, jak  ko laborac ja  z k o le ja ­
mi żelaznem i, w pływ  rozw oju  tran sp o rtu  sa ­
mochodowego n a  w zrost bogactw a narodow ego, kwe- 
s tja  drogow a w zw iązku z rozw ojem  tran sp o rtu , roz-

fiowszechnienie i p rzydatność  sam ochodów sześcioko- 
owych i t. d.

Popo łudn iu  tegoż dnia odbyło się uroczyste p rzed ­
staw ienie oficjalnych delegatów  n a  kongres m inistrowi 
sp raw  w ew nętrznych W illiam ow i Joynson  Hicks, oraz  
prezesow i zw iązku m iędzynarodow ego fabrykantów  
autom obilow ych p. B eharrell.

B ezpośrednio po recepcji n as tąp iła  biesiada, p o d ­
czas k tórej bardzo  in teresu jące  przem ów ienie w y g ło ­
sił sir W illiam  Joynson - Hicks, sław iąc c y w il iz a c y jn e  
i gospodmreze znaczenie rozw oju tran sp o rtu  m otorow e­
go. W śród  ożywionej gaw ędy zakończono śn ia d a n ie ,  
pow racając o godzinie 2,30 do sali konferencyjnej.

N a sp ec ja ln e  wyróżnienie zasługu je  popołudnio­
we posiedzenie z pierw szego dnia kongresu, na  k tó ­
rym  om awiano spraw ę i w łaściw ości pojazdów  m echa­
nicznych, oraz sp raw ę budowy i popraw y dróg auto­
mobilowych. M iędzy innemi przem aw iał na  tem  posie­
dzeniu także p. inż. Okęcki na  tem at wielce aktualny 
dróg złych i drugorzędnych. Przem ów ienie p. inż. O' 
kęckiego znalazło  szeroki oddźw ięk we w szystkich  de­
legacjach, p rzeję tych  tą  spraw ą, jednakow o d o k u c z l i ­
w ą na świecie. Specjaln ie za in teresow ał audytorju®  
p .inż. Okęcki opisem  prób, dokonanych w Polsce z no­
wym m aterja łem  drogow ym , jakim  jest krzem ień so 
dowy.

W yw ody przem ów ień poparto  prak tycznem i ^  
m onstracjam i, oraz zw iedzeniem  w ystaw y robót uzy 
teczności publicznej, na k tórej p rzew ażały  e k sp o n a  y> 
służące do budow y dróg, zw łaszcza bitum y i betony 
najrozm aitszych  form ach przetw orach  i strukturze-
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W drugim dniu kongresu, 15 października, odbyły 
się dwa posiedzenia: jedno przed południem a drugie 
popołudniu. Na pierwszem omawiano sprawę rozwoju 
i przystosowania pojazdów silnikowych do transportu 
po złych drogach, oraz do transportów  dalekobieżnych.

Przy tej sposobności omawiano także zdolność u- 
żytkową motorów sześciokołowych, którą wychwalali 
przedewszystkiem sami fabrykanci, na których%:zele 
stanął Thornycrott. W praktyce jednak ta zdolność u- 
żytkowa, ich wygodna jazda i większa nośność, ekono- 
miczniejsze zużywanie dróg, są zaletami bardzo pro- 
blematycznemi. Dużo daje do myślenia fakt, że kto raz 
je wypróbował, drugi raz ich więcej nie zamawia. Tak 
naprzyklad postąpił Paryż, który cztery lata temu za­
kupił na próbę pięćdziesiąt takich pojazdów — ale po 
tej próbie więcej tego typu wozów nie zamawia, kon- 
tentując się samochodami czterokołowemi, ku zupeł­
nemu zadowoleniu publiczności;

Szczególnie trafnie i rzeczowo przemawiali pp. 
Rees Jeffreys i płk. Bressey, główny inżynier minister­
stwa transportów. Ten ostatni, mówiąc o drogach zie­
mnych, wspomniał o Polsce, jako o kraju  tego rodzaju 
drogami w wysokim stopniu zainteresowanym.

Dzięki uprzejmości p. Bressey, p. inż. Okęcki u- 
zyskał możność poznania ustroju administracyjnego 
ministerstwa transportów i jego oddziałów, oraz orga­
nizacji robót drogowych tak na peryferji Londynu, jak 
i na dalszej prowincji.

Międzynarodowy ruch samochodowy i turyzm sta­
nowiły główny przedmiot obrad popołudniowego po­
siedzenia.

Jednomyślnie zgodzono się, że konwencja między­
narodowa w sprawie tryptyku powinna wejść istotnie 
w życie oraz wyrażono życzenie, aby jej dobroczynne­
go działania nie łam ały miejscowe ograniczenia admi­
nistracyjne. Podniesiono zaletę systemu tryptyków, 
dzielącą dokumenty samochodu (dla przekraczania 
granic) od dokumentów kierowcy (międzynarodowe 
prawo jazdy). Zaznaczono, że turyzm  obok tryptyku 
będzie pewno już wkrótce korzystał ze zniesienia obo­
wiązków wizowania paszportów.

Sekretarz M inisterstwa Transportów Anglji przy- j  

pomniał między innemi, że w kraju  tym wjeżdżający z j

samochodem cudzoziemiec przez 4 miesiące korzysta 
ze zwolnienia od wszelkich opłat. Przy okazji nadm ie­
nił on także, że sprawa turyzm u i międzynarodowego 
ruchu samochodowego wogóle, a wraz z nią sprawa 
rozbudowy dróg jako zagadnienie najpierwszego zna­
czenia dla życia gospodarczego narodów Europy, bę­
dzie przedmiotem największej troski i pracy Sekcji 
Transportowej Ligi Narodów w Genewie.

Zgromadzeni jednomyślnie domagają się rozsze­
rzenia nawet na ruch ciężarowy przywilejów dla try p ­
tyków i równie jednomyślnie ofiarowali gotowość stwo­
rzenia zbiorowych gwarancyj, aby tryptyk nie służył 
niedozwolonemu handlowi.

Ostatni dzień kongresu, pcflświęcony był wyłącznie 
sprawie kolaboracji komunikacji kolejowej i samocho­
dowej. W tej sprawie najwięcej miała do powiedzenia 
Francja i przez usta delegatów pp. Bacquerissa i Poi- 
ret zgromadzeni dowiedzieli się, jak dodatnie rezulta­
ty dała kooperacja ta we Francji.

Na kongresie wygłoszono około 40 referatów.
Podczas ostatniej sesji upoważniony przez Musso- 

liniego senator Crespi, prezes Automobil - Klubu wło­
skiego, prosił zgromadzenie i prezydjum  o przybycie 
do W łoch na następny zjazd w roku 1928. Zaprosze­
nie to było przywitane niemilknącemi oklaskami, zo­
stało przyjęte, a następne zebranie międzynarodowego 
ruchu automobilowego odbędzie się w Italji. Miejsce i 
czas będą w chwili odpowiedniej podane do wiadomo­
ści publicznej.

Krótkie i jędrne przemówienie wygłosił p. mini­
ster Tyszka (były Minister Komunikacji) o potrzebie 
i pożytku współpracy wszystkich środków transportu 
i o cennych wytycznych, które prace kongresu ustaliły. 
Po nim przemawiał p. inż. Dąbrowski, delegat miasta 
W arszawy i Automobilklubu Polski, streszczając sto­
sunek Polski do pracy międzynarodowej na polu au- 
tomobilizmu, podkreślając specjalnie warunki naszej 
pracy, już teraz widocznie się poprawiające. Na za­
kończenie swego przemówienia p. inż. Dąbrowski wy­
głosił słowa podzięki pod adresem organizatorów i go­
spodarzy Kongresu, które zostały przyjęte oklaskami 
i znalazły oddźwięk w kuluarach, wywołując zbliżenie 
polskiej delegacji z innemi. H. Groński.

Wiele milionów dolarów możemy 
zapracować

dostarczając tabor kolejowy dla Wschodnich Chin I  I  ■

Mandżuria i Chiny Północne czekaja na nasze polskie 
nio - Chińskich ogłasza co do tego przetargi na wiele 

Anglie i Niemcy... Umiejmy

Nasz przem ysł m etalow y ciężki nie zaintereso­
wał się w  większej rozciągłości rynkiem  M andżurji 
* Północnych Chin, chociaż rynek ten przedstaw ia 
dla tej gałęzi produkcji ogromne pole ekspansji. W y ­
starczy  w ym ienić tylko jednego im portera na tym 
rynku, jednego z najpotężniejszych, tj. kolej 
W schodnio - Chińską i przeglądnąć stale przez nią 
Ogłaszane przetargi na dostaw ę różnych przedm io­
tów, w chodzących w zakres kolejnictwa, aby sobie 
^ y ro b ić  przekonanie o ogrom nych możliwościach, 
takie się o tw iera ją  przed naszym  przem ysłem  cięż­
kim.

wagony 1 lokomotywy... Zarząd Kolei Wschod- 
miljonów dolarów... Możemy tam ubiec Amerykę, 
sięgnąć po to złote runo...

Niedawno udało się firmie E. Lewicki w  Charbi- 
nie, dzięki poważaniu, jakiem się cieszy jej k ierow ­
nik w  sferach kolejowych, uzyskać niebyw ałą jak 
na panujące, od czasu istnienia kolei W schodnio - 
Chińskiej warunki, obowiązujące co do przetargów , 
że w ystępująca poraź p ierw szy polska firma, kolei 
nieznana, H uty K rólew ska i Laura, o trzym ała część 
dostaw y na bandaże i zastaw y  osiow e na podanych 
przez firmę w arunkach technicznych, chociaż w a­
runkiem sine qua non jest zastosow anie się firmy, 
ubiegającej się o dostaw ę do w arunków  technicz­
nych zarządu kolej, ogłoszonych w  przetargu.
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Uwzględnienie tego rodzaju, uczynione dla pol- 
sk :ej firmy, może skłoni nareszcie i inne przedsię­
biorstwa przemysłowe do większego zaufania w  
sprężystość przedstawicielstwa interesów polskie­
go przemysłu, jaki przedstawia firma E. Lewicki w 
Charbiuie, k tóra od półtora roku stale informuje na­
szych przem ysłow ców o wszelkich warunkach i 
możliwościach eksportu na rynki Dalekiego W scho­
du, nie mając zresztą znikąd żadnego materjalnego 
poparcia.

W obec tego, że w y tw o ry  pierwszej polskiej fir­
my, k tóra utrzymała się przy  przetargu, zdobędą 
niewątpliwie uznanie na kolei i wyrobią marce pol­
skiej należne jej miejsce, winien nasz przemysł cięż­
ki, a specjaln'e nasze fabryki wagonów zaintereso­
w ać  się temi przetargami, jakie zarząd kolei wschod­
nio - chińskiej ogłosi niebawem co do dostaw y 
wagonów towarow ych. Kolej odczuwa ogromny 
brak wagonów i już w  roku 1928 będzie dla kampa- 
nji eksportowej brakow ać 2000 wagonów. Narazie 
toczą się ożywione debaty w  komisjach, co do w y ­
boru typu wagonu tow arow  jaki najlepiej od­
powiadałby potrzebom kolei. W n ływ y  Ameryki 

i przedstawicieli jej interesów działają na poglądy 
komisji, gdyż wiele głosów oświadcza się za w ago­
nami wielotonowemi, jako wygodniejszemi, niż w a­
gony typu lżejszego. Ale jest również i opozycja, 
która echem odb ła się i na łamach prasy i która 
bezwarunkowo zwalcza korzyści, płynące z w ago­
nu 50-tonowego, a podnosi zalety lżejszego typu 
25-tonowego. Argumenty opozycji należałoby w y ­
zyskać również w  obronie tego typu. k tóry  firmy 
polskie mogłyby przedstawić zarządowi kolei.

Polskie firmy powinny skierować projekty ty ­
pu wagonu towarowego, w ytw arzanego w naszych 
fabrykach do wyżej wspomnianego przedstawiciel­

stw a interesów polskiego przemysłu, aby można 
pozyskać dla tego typu zwolenników wagonu l ż e j ­
szego typu jeszcze przed rozpisaniem przetargu.

Ogromny rozwój sieci kolejowej w Mandżurji. 
której eksport zwiększający się z roku na rok na 
rynki Dalekiego W schodu i Europy wym aga od ko­
lejowych linji wielkiej sprawności, zmusza także za- 
rząd^Kolei Wschodnio-Chińskiej do rozszerzenia ko­
lejek podjazdowych do takich rejonów, które dotąd 
nie mają połączenia z główną magistralą, a mogły­
by jej dostarczyć miljony ton ładunku, t. j. pszeni­
cy, czumiży i „soya-bobów“.

Dwie wielkie magistrale, t. j. kolej Południowo- 
Mandżurska, administrowana przez Japończyków i 
mająca swe ujście w  porcie Dajren i kolej W schod­
nio - Chińska, k tóra pracuje dla portu we Włady- 
wostoku mają wobec znacznego ruchu osiedleńcze­
go emigrantów z południa Chin i wzmożonej stąd 
produkcji na żyznych obszarach Mandżurji, znacz­
ne zadanie do spełnienia.

Aby nie dać zarządowi kolei japońskiej zająć 
przodujące stanowisko w  rozwoju budownictwa ko­
lejowych sieqi i ściągnięcia tern samem ładunków 
na kolej Południowo - Mandżurską, oraz wzmoże­
nia pracy  portu Dajren, zarząd kolei Wschodnio - 
Chińskiej dąży do rozwoju aparatu eksportowej 
zdolności swojej linji przez zwiększenie parku wa­
gonów który  dla zadowolenia potrzeb eksportowej 
kampanji roku 1928-29 należy, zdaniem służby eks­
ploatacji powięKszyć o nowe 3.000 wagonów.

Rozszerzenie naszej ekspansji na tym rynku 
i na w y tw ory  przemysłu metalowego ciężkiego mo­
że mieć dla polepszenia położenia gospodarczego 
w Polsce duże znaczenie, zapotrzebowania bowiem 
kolei opiewają na tym rynku na miliony dolarów 

i amerykańskich. Tadeusz Szukiewicz.

oooo -

Kwestia robotników kwalifikowanych.
„K urierow i P oznań sk iem u" n ad esłan o  z kół p rzem y­

s ło w y c h  p o n iższe  u w agi. Z w y w o d a m i autora zupełn ie  
się  so lid aryzu jem y . Jed n ak że  w  k w estji szk o ln ic tw a  je ­
s te śm y  bardziej radykaln i. D om agam y s ię  b ow iem  zam ­
kn ięcia  w ięk sze j c zę śc i g im n azjów  ogó ln o  - k sz ta łc ą ­
cy ch , a p ow ołan ia  w  to  m ie jsce  do ż y c ia  śred n ich  szk ó ł  
z a w o d o w y ch . P o n iew a ż  k w estja  p racow n ik ów  k w alifi­
k ow an ych  jest jednem  z p ier w szy ch  zagadnień  rozw oju  
g o sp o d a rczeg o  kraju, p rzeto  p o n iższy  artyk u ł u m iesz­
czam y w  c a ło śc i.

R e d a k c j a .

Od chwili odzyskania niepodległości problem bez­
robocia jest stale aktualny w Polsce. W pewnych okre­
sach połowa zatrudnionych w przemyśle robotników  
pozbawiona była pracy, jednak były to czasy ogólne­
go kryzysu. Sytuacja na rynku pracy w roku bież. w y­
bitnie się poprawiła, zastanawia jednak fakt, że od pe­
wnego czasu liczba bezrobotnych prawie wcale się nie 
zmniejsza, doszedłszy do takiego punktu, od którego, 
jak twierdzą wybitni znawcy stosunków robotniczych 
i przemysłowych, zasadniczych odchyleń nie będzie 
można się spodziewać, nawet przy bardzo dobrej kon­
iunkturze.

Dane statystyczne wykazują obecny stan bezro­
bocia w liczbie około 120 tysięcy ludzi, (w czem liczba 
kobiet wynosi około 40 tysięcy. Bezrobocie zatem ma 
tendencję do stabilizacji w obecnych rozmiarach i jest 
jak na nasze stosunki za wysokie. Ta wielka cyfra sta­
je się tem więcej niezrozumiałą, wobec skarg roz­

brzmiewających ze strony przemysłu na brak robotni­
ków kwalifikowanych, na brak uczniów i t. p. Stąd więc 
wniosek, że wymieniona liczba bezrobotnych to sami to' 
botnicy bez kwalifikacji, z małemi wyjątkami, jeśli u- 
względni się górników na Górnym Śląsku, gdzie w ko­
palniach jeszcze niema pełnego zatrudnienia, Obecnie 
bowiem już cały przem ysł znajduje się wobec braku 
robotnika kwalifikowanego w przykrem położeniu 1 
mimo wielkich utrudnień, sprowadzać musi robotni­
ków z zagranicy, przez co zwiększają się znacznie ko­
szty produkcji.

Jeżeli się wobec tego zapotrzebowania z e  s t r o n y  
przemysłu na siły  kwalifikowane weźmie p o d  uwagę 
utrzymującą się od dłuższego czasu na jednym p o z i o ­
mie cyfrę bezrobotnych, to dochodzi się do w n io s k u ,  
że w wysokiej stosunkowo cyfrze bezrobocia prze­
ważają zawodowi bezrobotni, pobierający r ó ż n e  z a s i ł ­
ki i uzupełniający swój dochód przygodnemi z a j ę c i a ­
mi. Ta zawodowość bezrobocia tłumaczy t ę  p a r o d o -  
ksalną sytuację, że przy wzmagającem się z a p o t r z e b o ­
waniu na kwalifikowanego robotnika, cyfry b e z r o b o t ­
nych, obejmujące niekwalifikowanych, p o z o s t a j ą  bez  
zmian.

Coraz większy brak robotników kwalifikowanych 
wynika z ubytku starych pracowników, a niechęci mło­
dzieży do przejścia nauki podnoszącej i ' k w a l i f i k u j ą c e j  
jej pracę zawodową. Faktem jest, że cały szereg firin
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Szufelki do węgli 
„ do śmieci 

Haki do łóżek 
Narożniki do okien

Wielkopolska 
Fabryka Wyrobów Metalowych
W. Ressel i A. Olejniczak

Poznań, Łazarska 2.

»«L

Zakłady Frzemysłowa-Bandlawe I O lle ra a  Metali

„M E TA LO W IE C " Tel. 320-37

w Warszawie, Smocza nr. 37
5059

POLECAMY DO NATYCHMIASTOWEJ DOSTAWY 
'vagi stołowe, belkowe i dziesiętne, mosiężne okucia 
budowlane, różne wyroby mosiężne, oraz sztućce. Spe­
cjalnie wykonywamy po cenach przystępnych wszelkie 
odlewy maszynowe, mosiężne i rotguzowe według na­
desłanych modeli lub rysunków. Na zażądanie wysy­

łamy cenniki.

NACZYNIA ŻELIWNE
SUROWE i EMALIOWANE

N a j m o c n i e j s z e
I N A J T A Ń S Z E !  

^ataliczna sprzedaż w sklepach

5l25 Hurtowa sprzedaż
z r z e s z e n i e  p o l s k i c h  

,°&LEWNI I EMALJERNI
a R S Z A W A ,  Kredytowa nr.1.W

f f i

na każde ciśnienie 
i każda wydajność

dostarcza

pabryka Maszyn Górniczych
K a t o w i c e - Z a ł ę ł e .  3296

©
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Tow. Akcyjne

' 3

w  P O L S C E

RADOMSKO
Adres lelegr.: „Metal“ Telefon nr. 22 

wyrabia:

DRUT żelazny 1 stalowy ciągniony, 
miedziowany, ocynkowany, dla te­
legrafów i telefonów, w  kręgach i 
prętach, drut kolczasty i skobelki.

GWOŹDZIE druciane kwadratowe, o- 
krągte i fasonowe.

LINY stalowe wydobywalne, pochylnia- 
ne, prowadzące, niosące, ciągnące, 
dla podnośników i dźwigów, dla 
przekładni.

SPRĘŻYNY meblowe z końcami proste- 
mi, zakręcanemi i zapinaiiemi.

KLAMERKI stalowe do bel.

NITY saskie, bednarskie, blacharskie, 
kotłowe, do zbiorników, do krat, do 
okrętów, do zawias.

WKRĘTKI żelazne i mosiężne do drze­
wa i do metali, wkrętk i kute, śruby 
do krzeseł.

SZPADLE i ŁOPATY stalowe, motyki, 
skrobadła i tłuczki.

W ID ŁY stalowe do siana, do nawozu, 
do koksu, do buraków, do kartofli, 
kopaczki i dziabki.

KONSTRUKCJE żelazne, jako to: bu­
dynki fabryczne, hale maszynowe, 
szkielety wież kościelnych, dachy, 
mosty, zbiorniki, pomosty, specjalne 
wagony do p'asku 15-o tonowe i 
mniejsze, kolejki przenośne, zwrot­
nice kolejowe., rozjazdy i zwrotnice 
tramwajowe, wagoniki, kolejki na­
powietrzne, dźwigi i krany.
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•tara ł się bezskutecznie o pozyskanie uczniów, co do­
wodzi, że młodzież nie chce chwytać się pracy w prze­
myśle i odbywać tam praktykę. Ta niepożądana or jen- | 
tacja wśród młodzieży robotniczej zaczyna budzić 
smutne refleksje wśród przemysłowców. Zdarzają się 
wypadki, że firmy, chcąc przyciągnąć uczniów i wy­
kwalifikować ich w celu zabezpieczenia sobie fachow­
ców, dają im wyższe od przeciętnych robotniczych 
płac.

Także uczniowie, względnie robotnicy zatrudnieni 
w celach wyuczania się pracy przy zagranicznych ro­
botnikach, albo niechętnie przyjm ują wiadomości od 
robotników zagranicznych, lekceważąc je sobie, co 
zdarza się w większości wypadków, albo też, co ma 
miejsce u innych sprytniejszych i zręczniejszych, po 
powierzchownem zapoznaniu się z robotą, godzą się do 
innych warsztatów na lepsze warunki, przenosząc się 
tam jako samodzielni robotnicy, gdzie spełniać porząd­
nie swojej roboty nigdy nie będą mogli.

Naogół jednak robotnicy nie kwapią się do odpo­
wiedniego wyszkolenia, gdyż liczą na to, że w razie^ 
braku pracy znajdą zasiłek z funduszu bezrobocia, 
gwarantujący im pewne minimum egzystencji i dający 
się uzupełnić pewnemi okazyjnemi zajęciami, nieraz 
bardzo dobrze płatnemi.

Nic więc dziwnego, że niektórzy bezrobotni szcze­
gólnie, posiadający rodziny, której członkowie są rów­
nież rejestrowani jako bezrobotni, przy wyszukiwa­
niu przygodnych zajęć znajdują się w lepszej sytuacji, 
aniżeli robotnik, stale pracujący w fabryce.

W yżej przedstawione stosunki są zarówno dla 
przem ysłu jak i dla samego społeczeństwa nieznośne, 
dlatego trzćba zawczasu pomyśleć o środkach zarad­
czych.

Analizując przyczyny obecnego stanu rzeczy, do­
chodzimy do wniosku, że brak nam jest placówek, któ- 
reby wszczepiały w społeczeństwo, przedewszystkiem 
w młodzież, zrozumienie potrzeby kwalifikacji i spe­
cjalizacji w pracy i któreby młodzież robotniczą w tym 
kierunku odpowiednio przygotowywały, by po odby­
ciu pewnej praktyki w fabrykach, następnie mogła p ra ­
cować tam samodzielnie.

Szkolnictwo w dziedzinie dostarczenia kwalifiko­
wanych ludzi naszemu gospodarstwu narodowemu ma 
pierwszorzędną rolę do spełnienia, dlatego cel reformy 
naszego szkolnictwa, o której jest tak często mowa w 
ostatnich czasach, powinien przedewszystkiem polegać 
na przygotowaniu ludzi do odpowiednich zawodów. 
Innemi słowy, szkolnictwo polskie powinno dać mło­
dzieży takie kwalifikacje, które są z punktu widzenia 
rozwoju państw a najwięcej potrzebne. Reforma do te­
go celu niezmierzająca,, nie da wyników pożądanych, 
gdyż wytworzy na podstawie abstrakcyjnie opracowa­
nych schematów nauczania ludzi nieprzygotowanych 
do egzystencji w naszych warunkach, którzy zamiast 
pożytku, przynieść mogą społeczeństwu i państwu tyl­
ko kłopot.

W arunki egzystencji w Polsce obecnej wymagają 
uwzględnienia przy reformie szkolnictwa przedewszy­
stkiem wymogów życia gospodarczego naszego pań­
stwa, które w dotychczasowych projektach reform 
szkolnictwa pomijano. Tworzenie szkolnictwa zawodo­
wego w tychże projektach, które właśnie ma uwzglę­
dniać potrzebę rozwoju życia gospodarczego, jest po­
traktowane jako rzecz zupełnie podrzędna, będąca ma- 
lutkiem dodatkiem, pozbawionym głębszego związku z 
całością, którem u nie należy poświęcać znaczniejszej 
uwagi.

Reasumując powyższe, zaznaczyć trzeba, że nasze 
państwo szkolnictwo swoje oprzeć winno nie na uni­
wersytetach, ani na gimnazjach ogólno - kształcących, 
ale przedewszystkiem na szkolnictwie powszechnenii 
możliwie jaknajlepiej postawionem, ale bez wprowa­
dzenia szerokich programów nauczania z uwzględnia­
niem, całego szeregu zbędnych przedmiotów wykłado­
wych, oraz w dalszym etapie na szkolnictwie zawo- 
dowem różnych kategoryj i różnych stopni, któreby 
mogły przygotować i to możliwie w krótkim czasie tak 
kwalifikowanych robotników jak i majstrów, a także 
średnich techników, potrzebnych do instrukcji i nad­
zoru fabryk.

Tylko reforma uwzględniająca powyżej wyffli®' 
niony postulat okazać się może pożyteczną d la  pań' 
stwa i jego rozwoju gospodarczego, a co najgłównie)' 
sze, przyczyni się napewno do zmniejszenia bezrobo­
cia, oraz zabezpieczenia dobrobytu społeczeństwu, a 
także zabezpieczy państwo przed nadprodukcją ogój' 
nie wykształconych, t. zw. inteligentów, mających wid' 
kie aspiracje i potrzeby, a małe zawodowe kwalifika 
cje, wiecznie niezadowolonych i wytwarzających ńa 
skutek owych złych warunków ekonomicznych fermem 
społeczny, a da natomiast tak potrzebnych pracowni' 
ków wykwalifikowanych, posuwających naprzód sWft 
pracą twórczą życie gospodarczo - społeczne. 
OOOOOGOGOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOGOO^

P I C K H A R D T  & G E R L A C H  G.  m.  b.  H.
Messingwerk W E R D O H L  Niemcy

poleca: 5127

Rury m o się ż n e , Listwy m os ię ż n e . Bimetal
Wyłączny Reprezentant na Polskę i W. M. Gdańsk 

J a n  p  U ia t o w s u l  — P o m a ń ,  ul. Ogrodowa 20
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Artykuły di szlifowania
jak płótna paoiery, tarcze szlifiercze : ze szmerglu 
„Naxos“, korundu i karborundu. Minerały m ie­
lone, szm ergiel i pom eks w szelkich grubości poleca

Haeberle a S-ka Tow. Kom.
P i e r w s z a  Pol ska  F a b ryka  Wyrobów Szmerglowy® 

Grodzisk-M azowiecki .
Wyroby fabryki nagrodzone złotym m e d a l e m  n a  wystawi®

w Rzym ie 1927 r.

Składnica w Poznaniu.
P rz e d s ta w ic ie l *. B ro n is ław  K oppś, Poznan*
Gąsiorom skich 5. 27^6 Telefon

o g o o g o o o o o o o o o o o o c d o o o o o o o o o o o o o o o ©000̂

• n  PASY BALATA *1
fabryki

B arrow, Hepburn & Gale Ltd. 

poleca

Jeneralny Przedstawiciel 
W A C Ł A W  R E J S  

Warszawa, B oduena 3.
T el. E02-64. 5183 T el. 502-64'



„ELIBOR"
Spółka Akcyjna Handlowo - Przemysłowa

Ł. J. BORKOWSKI
Oddział w Poznaniu

ulica Gąsiorowsklch 6 — Telefon nr. 63-66 i 62-66

P R Z E D S T A W I C I E L S T W A :

KOWADŁA K. R u d z k i  i S - k a ,  W arszawa
MOTORY SPALINOWE Diesla, Kórting, Hannover 
DŹWIGI LODERSA, KRANY F. Piechatzek, Berlin 
STAL NARZĘDZIOWA, Schoeler & Bleckraann, Wiedeń 
PILNIKI Marki „HOSSYB"
PASY SKÓRZANE „Herkules" Gnerlich, Cieszyn 
PASY BAWEŁNIANE wielbłądzie, Balata, „Lechat", Belgja

K A R B I D  WIELKOPOLSKI 
ŚWIDRV I ROZWIERTNIKI

Giinther & Co,, F rankfurt n. M.

Żelazo, Dźwigary, Blachy, Wapno, Cement, Metale, W ęgiel, Koks, 
Narzędzia, Artykuły techniczne, Lemiesze i Odkładnie, Podkowy, 
Hufnale, Gwoździe, Materjał śrubowy, W ęgiel kowalski i t p.

M OTORY D IESLA

i
ŚLUSARNIA ARTYSTYCZNA dla budow li i krat z kutego żelaza \
W ykonuję wszelkie prace konstrukcyjne żelazne n. p.: okna wystawne, bramy, okna do fabryk, schody, balkony, oranźerje, nadgrobki, ■ 
markizy do okien patentowe na łożyskach kulkowych, także i wszelkie reperacje wchodzące w  zakres ślusarstwa. Sumienne i sta- |  
ranne wykonanie po cenach umiarkowanych. W tem nowem przedsiębiorstwie proszę uprzejmie o łaskawe poparcie.

5002 Z poważaniem
KORNELI BRYKCZYŃSKI, mistrz Ślusarski  jBIURO ul. Małeckiego 13

Standing LAKIERY dla przemysłu. — FARBY do wagonów i farby olej­
ne. — FARBY odporne na rdzę. - -  LAKIERY wierzchnie i do 
szlifowania. — SZPACHTLÓWKI, LAKIERY ASFALTOWE.

Uprasza się zażądać oferty. 317

„ S T A N D I N G "  F A B R Y K A  LA K IER Ó W  I FARB s. z o. o.
OPAŃSK- WRZESZCZ, Frleileusschlnss Telefon nr. 41688 — Adrea telegr.i Standing

me

BECZKI ZELAZNE
malowane i  ocynkowane od 100 — 620_Itr.............

zawsze na składzie

TOW. DLA PRZEMYSŁU ROLNEGO
Tel. 247-54, 22M 4 WARSZAWA Galerja Luxenburga 61 

Przedstawiciel na Wielkopolskę i Pomorze:
M. Paluch, Poznań, ul. Kantaka 6

Biuro R o ln iczo-H andlow e.
4992

Wyroby drzewne, 
k u c h e n n e

poleca

A. Koszewski
P o z n a ń  

Stary Rynek nr. 61.
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n i  m y  k o t ł o w e ,  g a z o w e  m  
n U l t  I  czarne i otynkowane jjj

poleca dó natychmiastowej do- —
stawy ze składu w Poznaniu

DOM HANDIOWY jfj
©ANTONI BERNHARD jjj
i i i )  Poznań, Wielkie Garbary 18, Tel. 12-59 =
=  1 4226 f | |
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Der Eisenhandler”
O tto  Hoffmanna W y d a w n ic tw o  w  Bunzlau na Ś ląsku

Znane najlepsze 1 ulubione pismo 
fachow e dla branży żelaza, tow a­
rów żelaznych, narzędzi, sprzętów  
domowych i kuchennych oraz han­
dlu maszyn itp. Najlepszy Infor­
mator źródeł zakupu I organ og ło ­
szeniow y dla wymienionych branż.

Wychodzi od 30-tu lat I dwa razy w tygodniu

Numery na okaz na życzenie wysyła:
O tto  H offm ann’s Varlag „ D er  E isenhSndler” , B un z lau .



Z ŻYCIA GOSPODARCZEGO
ZAGRANICY

A N G L J A .
Rynek metalowy przedstawia tendencję bardzo nieje­

dnolitą. Ceny trzym ają się nierównomiernie .zależnie od o- 
koliczności. Londyńscy kupcy zareagowali przeciw zwyżce 
ceny miedzi a to tak, że opadła ona o 1 funt na tonie. Pod 
koniec tygodnia znowu ceny przybrały tendencję zwyżko­
wą. Obrót tygodniowy wynosił 4.000 ton. Przeciętna płaca 
gotówką 59,3; przy kredycie trzymiesięcznym 59.7 .

N a rynku cynowym wahania cen były jeszcze większe 
aniżeli na rynku miedzi. Mimo to kampania tygodniowa za­
kończyła się pomyślniej, aniżeli w tygodniu poprzednim. 
Wprawdzie krajowi i kontynentalni kupcy trzymali się 
zdecydowanie w rezerwie, ale zato kupcy amerykańscy o- 
kazywali wielką ruchliwość, k tó ra  utrzymała mocniejszą 
tendencję rynkową. Przy tygodniowym obrocie około 3 245 
ton. płacono gotówką 264.12.6, wekslami z trzymiesięcznym 
terminem 268.7.6 za tonę.

Tendencja ołowiu również wzmocniła się. Jednakże po­
lepszenie to przypisać należy raczej sztucznym kombina-> 
cjom spekulacyjnym. N a zwyżkę cen wpłynęły specjalnie 
na ten cel obliczone odkupy zawodowych spekulantów me­
talowych.

Wpływ mocnej tendencji cen cynku na rynku amery­
kańskim objął także rynek londyński, mimo, że obroty w 
tygodniu sprawozdawczym były nieznaczne tylko. Z powodu 
krytycznego położenia przemysłu galwanizacyjnego oraz 
blach i narzędzi pocynkowanych, spożycie rynku utrzymuje 
się na niskim stopniu.

NIEMCY.
Dziś, 29 listopada, pracodawcy i pracobiorcy w rejo­

nach nadreńskim i Essen podejmują ponownie pertraktacje 
w sprawie ośmiogodzinnego dnia pracy dla pracujących przy 
ogniu w walcowniach i stalowniach.

O ile wiadomo, ze strony robotników nie wpłynęły ża­
dne ściśle określone i sformułowane projekty. Zresztą za­
mierzają oni urzeczywistnić przewidziany już poprzednio i 
przedyskutowany projekt, mający wejść w życie; z nowym, ro­
kiem 1928. Przedsiębiorcy też godzą się na ten projekt. Ob­
ciążenie kosztów produkcji przez wprowadzenie trzeciej 
zmiany, zam ierzają znieść przeprowadzając w ściślejszy 
sposób racjonalizację produkcji oraz rozszerzenie zme­
chanizowania pieców tomasowych i martynowych. Wymagać 
to będzie sporo czasu i  nakładu, jednakże ze względów 
zdrowotnych i socjalnych sprawy tej na dalszą przyszłość 
odłożyć nie można.

Równocześnie występuje na widownię sprawa mieszkań 
robotniczych, potrzebnych dla nowych, wykwalifikowanych 
robotników, których trzeba będzie przyjąć, celem normal­
nego uruchomienia trzeciej zmiany. Chodzi tu  o wybudo­
wanie minimum około 10.000 mieszkań robotniczych. W y­
magać to będzie kapitału  około 50 miljonów Rm., k tó rą  
to sumą ma być obciążony kapitał dywidendowy zjedno-’ 
czonego przemysłu stalowego w wysokości 6°/o. W ten spo­
sób zamierza się rozwiązać tę palącą kwestję, bez osobne­
go obciążania budżetu państwowego.

Dalsze utrzymanie konjunktury w przemyśle żelaznym 
zależy od możliwości otrzymania potrzebnych zasiłków k a ­
pitałowych. Przemysł pracuje resztkami rezerw. Brak go­
tówki odbija się ujemnie i powoduje osłabianie, siły ruchu 
w przemyśle i handlu.

Wymownym wyrazem ogólnego braku gotówki jest
słabnąca zdolność płatnicza we wszystkich gałęziach handlu 
żelazno-metalowego. Bank Rzeszy przeżywa od chwili pod­
wyższenia dyskonta ciężkie chwile. Najbliższa przyszłość za­
leżeć będzie od tego, w jakiej mierze i proporcji u (la się prze­
niesienie licznych długów krótkoterminowych do rzędu poży­
czek długoterminowych. Ogółem jednak staje się z dnia na. 
dzień rzeczą jaśniejszą, że krajowy rynek pieniężny niezdoła 
żadną miarą utrzymać się bez pomocy zagranicznej.

A U S T R J A .
Dnia 27 października rb. parlament przyjął trzecią

nowelę do taryfy celnej, przedkładając ją  równocześnie pod. 
debatę Rady Związkowej. Prawdopodobnie wejdzie ona w 
życie w najbliższej przyszłości bez znaczniejszych zmian
brzmienia obecnego.

Nowela przewiduje pewne zmiany w obecnych stawkach 
celnych, które tu  niżej podajemy. Nieuwzględniamy je­
dnak stawek zafiksowanych w umowach handlowych, któro 
na razie pozostają w niezmienionej wysokości.

Pozycja
taryfy
celnej

W Y SZ C Z EG Ó L N IEN IE  T O W A R U

Składka w kor. 
zł za 100 kg.

obecna przyszła

378 Rury w ężow e, łączniki do rur, 
flansze z kutego żelaza: 

a) surow e, albo zwyczajnie ob­
32robione ..................................... 22

379
b) i n n e ..........................................

Części budow lane żelazne (kon­
strukcje żelazne), gotow e lub 
w ykończone części składow e,

26 35

o x 381
o b r o b io n e .....................................

a) wyr. z b lachy o grubości 2 mm. 
albo w ięce j:
1. drzwi prasow ej b lachy sta­

15 18

lowej ......................................
1. surow e, także szorow ane, 

grubo pom alow ane, deka-

14 24

pow ane, albo dresow ane, 
2. w  inny  sposób zwyczajnie 

obrobione, cynkow ane lub

24 36

pow leczone ołow iem  . . . 50 60
3. cynow ane ............................

U w a g a :  W yroby em aljow ane z b lachy do­
tychczas dane w g. poz. 381 a/2. 
podlegają ocleniu w g. poz. 381 b'3. 
W yroby z b lachy grubości poni­

żej 2 m m .:

50 120

Z pozycji 378 wyłączone są  spojone łączniki (lo rur 
z grubością ściany 34 mm. lub więcej, przeznaczone dla 
publicznych zakładów wodociągowych, k tóre i nadal 
wolne od cla. Z pozycji 381,a,2 wyłączone są nakrycia s 1*5 
łowe i przedmioty domowe i kuchenne, dla których n 
trzymana jest stawka konkurencyjna w wysokości 45 k- z '

Przewidywać należy, że w niedalekiej p r z y s z ło ś c i ,  ^  

drodze rozporządzenia minis ter jainego ogłoszone z o s ta ń  
podwyżki stawek na zboże, tłuszcze jadalne, ż y w ic ę ,  s ®°_ 
łę, olej terpentynowy i żywiczny, blachy żelazne i  ru r}  

kuto-żelazne.

(Zebrał i opracował J. T a b e r s
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U specjalisty
należy kupować przybory do

samorodnego spawania
palniki, w ęże, reduktory, druty, 
proszki, tlen, wodór, acetylen, karbid 4392

Jerzy Dziembowski
Tel- 15-14. Bydgoszcz, pl. Wolności

o ca 30 %  większymi jak  firm k o n k u r e n t j n y ^ h ,  
na parę przegrzaną  z k .ndensacjąi bez, do 800 K M.

L o k o m o t y w y  p a r o l e  i m o t  arowe,

Walce  d ro g o w e .  i
> a d° w yrobu  dró? sm olonych  i a s f a lt o w y c h ,m a sz y n y  pracujące 8am, c / y n a i e p  jd ciśnieniem.

d o s t a r c z a

Generalna rep rezen tac ja  w szech św ia tow e j  firmy

Henschel & Sohn, C asse l
na Poznańskie i P om o rze :

In i. Sobański i Szafarkiewlci
dawn. O i t d i a l  T e c t in . B a n k a  t t ly n a r i y ,

Poznań, ul. Wenecjańska 6. Tel. 14 42.
P ow ażn i  zas tępcy  n a  poszczegó lne  p o w ia ty  p o sz u k iw a n i

B U D U J E M Y  w naszych w ars  tatach ^ * 7 ^
s fc te  oraz kompletne n i l j i . j  z apęcum 
parowym , m otorow ym  i wodnym. 

n n « T 4 R C Z 4 B ¥  wszelkie a r tyku ły  techniczne dla 
m ł y n ó w  jja^ ę J e d w a b n ą  pasy, gurty ,  
ś ru b y  itp.

R Y F L U J E n Y  walce

W rozliczeniu przyjm ujem y używane m aszyny. 47
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Wytwórnia Pędni, M m iii  i Odlewnia Żeliwa
KRAWCZYK i S-ka

w Zawierciu
Specjalność: PĘDNIE, od lew y m aszynow e

i budow lane żeliwne i bronzowe, koła 
zębate stożkow e i czołow e.

s t a l e  n a  s k ł a d z i e  s p r z ę g ł a  c i e r n e  h i l l a  
Całkowite urządzenia e lew ato ró w  i t r a n s ­
por te rów  zbożowych, węglowych i innych.

I

P rzedstaw icie lstw a:
na Wielkopolskę: Biuro Inżynierskie St G ra -

bianowski i S -ka  w Poznaniu, P lac  Wol­
ności 14 a, tel. 40-10 i 40-11, tamże stale na 
składzie konsygnacyjnym : wałki t ran sm i­
syjne, łożyska, w ieszaki Sellersa ,  koła p a ­
sow e i t. p.

na Pom orze: Biuro Inżynierskie St. G rab ia -
now ski i S-ka w  Bydgoszczy, ul. D w or­
cow a 63, tel. 912.

na Małopolską Zachodn ią :  Ini. J. Lom bardo  
w  Krakowie, ul. S zew sk a  24.

—    na Zagłębie D ą b ro w r k !e i Górny Ś ląsk : Inż
WżASNE BIURO w Wars-awle, st. Okoński,  S osnow iec ,  ul. K aliska  1 c te- j 

ul Krucza 16, tel. 105-17. lefon 694. ^

O t



Zachodni Związek Dziennikarzy i Publicystów Gospodarczych
w Poznaniu.

W  dniu 22 lis topada rb. odbyło się fta ińałej sali posie­
dzeń Izby przem ysłowo-handlowej w Poznaniu pod p rze­
wodnictwem d-r* J a n a  H ryniew ieckiego zebranie założy - 
eisli Zachodniego Z w i^z tu  D ziennikarzy i Publicystów  
Gospodarczych w Poznaniu.

Po k ró tk ie j dyskusji zebrani uchw alili s ta tu t  Z w iąz­
ku pod powyższą nazwą, w form ie tow arzystw a zap isa­
nego.

Do Z arządu  w ybrano jako prezesa: D r. S tan isław a Wa- 
•chkę, jako w iceprezesa: p. D r. M arcelego Scheffsa, jako 
dalszych członków Z arządu : radcę M ikołajczaka Leona, 
redak to ra  Ołdziejewekiego K azim ierza i  redak to ra  D r. W i­
niarskiego M ichała.

W ciągu dyskusji, ja k a  m iała miejsce nad celowością 
założenia Zw iązku, jak  również nad poszczególnemi po­
stanow ieniam i s ta tu tu , podnoszono, że ponieważ Zw iązek 
W arszaw ski form alnie postu latów  poznańskich w k ie ru n ­
ku  au tonom ji oddziałów  nie uw zględnił, należy ukonsty tu ­
ować Zw iązek samodzisln|y.

Udowadniano słuszność tego stanow iska tern, że bądź co

bądź istn ieją  różnice s tru k tu ry  gospodarczej, k tó re  narzucają 
w prost zupełnie inne ustosunkow anie się i  ujęcie zagadnień 
gospodarczych. Pozatem  na Ziemiach Zachodnich istnieją 
różnice k u ltu ry  gospodarczej.

Jednem  słowem, działalność dziennikarzy i publicystów 
gospodarczych na K resach Zachodnich ma swego rodzaju 
specyficzną podstawę społeczno- gospodarczą, k tó rą  należy 
w interesie publicznym wykorzystać. A lbowiem  tylko na 
wzajemnem skrzyżow aniu się  regionalnych prądów  k u ltu ­
ralnych polega s iła  i prężność k u ltu ry  ogólno-krajow ej.

Nakoniec zebrani uchw alili upoważnić Z arząd  Zw. do 
przystąpienia w charakterze członka do W arszawskiego 
S tow arzyszenia Polskich Publicystów  i D ziennikarzy G o­
spodarczych na w arunkach, jakie Z arząd  uzna za stosowne-

W  ciągu dyskusji, jak a  m ia ła  miejsce nad celowością 
założenia Zw iązku, jak  również nad poszczególnemi posta­
nowieniami s ta tu tu , wszyscy zebrani jednomyślnie wyrażali 
potrzebę możliwie śc:słego w spółdziałania z innemi pokrew- 
nem i związkam i w  k ra ju  pow stałem i, w  szczególności ze 
Zw iązkiem  w arszaw skim .

♦  | Wiadomości z branży ♦
WA RUNKOWA ODPR AWA  CELNA MODELI FA­

BRYCZNYCH.
M inisterstw o S karbu  upoważniło D yrekcję Ceł do u- 

dzielania pozwoleń na w prow adzenie do k ra ju  bez cła, 
jak  również n a  wywóz za granicę m odeli fabrycznych do: 
w yrobu odlewów  części m aszyn i  t. p. Stosow aną tu  bę­
dzie procedura odpraw y w arunkow ej ,t. j. im porterzy sk ła ­
dać będą zabezpieczenia cła, k tó re  będzie zwracane z  chwilą 
pow rotu m odelu za granicę, przyczem odpada obow iązek 
p rzedkładania pozwoleń przywozu. W  w ypadku wyw ozu 
m odeli, pozwolenie upoważnijać będzie do pow rotnego ich 
w prow adzenia be* oła.

Term in pow rotnego wywozu za  granicę, w zględnie p rzy­
wozu do k ra ju  odpraw ianych w arunkow o m odeli nie może 
przekraczać sześciu miesięcy. Pozw olenia udzielane będą 
jedynie poważnym i gednym  zaufania fabrykom  krajowym .

. u a e u e w ś * *     a w M  t T I M F I W ” !  f f * n  r  ̂ M M M M M M *

ULGI CELNE DLA MASZYN 1 APARATÓW.
Zgodnie z osta tn iem  rozporządzeniem  m in is tra  p rze­

m ysłu  i handlu, p rzy  przyw ozie m aszyn i  apara tów , nie 
w yrabianych w k ra ju , o ile stanow ią część sk ładow ą nowo- 
instalow anych kom pletnych urządzeń oddziałów  zakładów  
przem ysłowych lub m ają  służyć do obniżania kosztów , 
względnie zwiększenia, produkcji przem ysłowej i rolnej, 
m ogą być stosow ane cła ulgowe, wynoszące 20% cła n o r­
malnego. Rozporządzenie to m a oczywiście poważne znacze­
nie d la  naszego przem ysłu.

SPRZEDAŻ HUTY BLACHOWNIA.
H u ta  Blachownia, w ybudow ana p rzed  30 la ty  w b. m a­

ją tk u  w ielkiego księcia M ikołaja  A leksandrow icza, k tó ra  
przeszła w swoim  czasie na w łasność państw a polskiego, 
zo sta ła  sp rzedana i z  dniem  1 g rudn ia  r. b. przechodzi na 
własność „Z akładów  M odrzejow skich“ , należących do Tow. 
Akc. B. H antke.

0  CZAS PRACY W HUTNICTWIE.
D nia 23 b. m. odbył się  w  K rólew skiej H ucie kongres 

rad  załogowych h u t  żelaza i m etali. R ozpatryw ano spraw ę 
w prow adzenia 8-mio godzinnego dn ia pracy w hutach', 
przyczem  uejhwalono rezolucję, dom agającą się bezw zglę­
dnie w prow adzenia 8-mio godzinnego . dnia pracy od dnia
1 stycznia 1928 roku.
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UTWORZENIE KARTELU RUR.

W dniu 22 b. m. nastąp iło  w  B erlinie podpisanie umo­
wy mocą k tó re j do m iędzynarodowego k a r te lu  ru r  w stąpiły  
H u ta  Bankowa, Sosnowieckie F ab ryk i R u r  i Żelaza, Z je­
dnoczone H u ty  K ró lew ska i Laura.

H u ta  B ism arcka już daw niej należała  do k arte lu . W- 
ten sposób w szystkie zakłady ,produkujące rury , należą 
obecnie do karte lu . D la sprzedaży w ew nątrz k ra ju  stw o­
rzony zostaje syndykat z siedzibą w  K atow icach i  oddziałem  
w Warszawie-. N a czele syndykatu  s ta je  były m inister Gro- 
dziecki, obecny dyrek tor Zjednoczonych H u t K rólew skiej 
i Laury.

PERTRAKTACJE W SPRAWIE UTWORZENIA GIEŁ­
DY ŻELAZNEJ W PARYŻU.

F rancusk i zw iązek kupców  łom u i żelaza zw rócił się 
do Cem ite des F orges w spraw ie u tw orzenia giełdy tow aro­
wej łomu i żelaza- Jednym  z argum entów  je s t uniezależ - 
nienie francuskiego ekspo rtu  od g ie łdy  brukselskiej, kon­
centrującej dotąd  odnośne obroty. Com ite des Forges, 
k tó ry  w zasadzie, o ile  się  w ydaje, ocenia pow yższą propo.' 
zycję dodatnio, zachowuje sobie osta teczną decyzję w  tej 
spraw ie do okresu u tw orzenia syndykatów  sprzedażnych 
M iędzynarodowego K arte lu  Stalow ego, z czem omawiana 
spraw a, oczywiście je s t w pewnym związku.

M IĘDZY N A RO DO W Y  KARTEL DRUTU WALCOWE 
GO

wszedł w życie dnia 15 b. m. Do kartelu przystąpi* 
producenci niemieccy, belgijscy, francuscy i lu k se m ­
burscy. Czas trwania kartelu określono na 6 miesięcy< 
licząc od dnia 1 października bież. r. Jeśli do 1 kwi®' 
tnia r. przyszłego nie nastąpi nowe porozumienie, u' 
czestnicy kartelu znowu otrzymują zupełnie wolna 
ręką. W przyszłości dziś obowiązująca cena nie bS' 
dzie zmienioną.

FIL JA  FORDA W JAPONJI.

Dowiadujemy się, że Ford Motor Co otrzymaj3 
zezwolenie ma urządzenie warsztatu w Y o k o h a m |e’ 
gdzie montować będzie 200 samochodów dziennej 
Koszta budowy warsztatów preliminowane są na m* 
jon dolarów.



Adres telegr.: 
JAP" Poznań

T e l e f o n
Nr. 18-85

W.Gierczyński i S-ka
C E N T R A L A  M A S Z Y N  I N A R Z Ę ­
DZI W S Z E L K I E G O  P R Z E M Y S Ł U  

S K Ł A D  A R T Y K U Ł Ó W  T E C H N i C Z N Y C H

Poznań, Św. Marcin 13
S i l n i k i  s p a l i n o w e  i e l e k t r y c z n e  

M a s z y n y  i narzędzia d o  
obróbki  drzewa i metali  
Łoiyska kulkowe i ro lkowe  
K o m p l e t n e  u r z ą d z e n i a  
warsztatów mechanicznych. 4907

WSZELKIE ARMATURY i INNE ARTYKUŁY 
WCHODZĄCE W ZAKRES TECHNICZNY

i a Olej terpentynowy o
podw ójn ie  re k ty f ik o w a n y  —  koloru w odnego

Ol ej  t e r p e n t y n o w y
czyszczony —  koloru s łom k o w eg o

dostarcza  w każdej ilości po cenach fabrycznych.

Pomorska Destylacja Drzewa
C zersk -P om orze .

Jedyne przedsięb iorstw o destylacji 
d rzew a w  Zachodniej Polsce.

7079 5067
"'■••■■■■■■■iia a a n a a H a llln a n u n a lll la n sa i lla (U (al__

Bracia ‘Deierling
p O z n a ń  Składować.

Hurtownia

Z l e c a m y f  la ta rn ie  s ta je n n e .  p iece , rury. ko lana, 
kace le ,_podkow y  i podkow ce- 4803

palone hydr. 
i nawozowe.

G ips
w 4 gatunkach. 

T rzc in a .

fasadow y

Krajoire 1
ry  i k o r y ta  g la zu ro -  
w a n e , sz a m o ty , p ły ty  
p o sa d z k o w e  i śc ie n ­
n e  g la zu ro w a n e , ce» 
g łę , p u sta k i, su fitów *  
k ę , p ły ty  c e g ło w e , da- 
c h ó w k ę  p a lo n ą , p a p ę  
sm o łę , lep n ik  k arbo-  
lin eu m , „ K o r io lit* * ,  
wE tern it“, g w o ź d z ie , 
drut, sz p iisy  pod d a­
c h ó w k ę , s z k la ną da- 
c h ó w k ę , m arm ur t ł.  
d o ter a c c o , „Ceresit** 

kafle do olecy.

i w szelkie inne materiały budowlane poleca hurtownie 
i detalicznie

STEFAN PEŁCZYŃSKI
POZNAŃ ' 4350

Dworzec towarowy - Telefon 56-50
0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0

//

'm tfC U Ź  najlepsze 
/  uszczelnienie

dla w y so k i c h  ciśnień.

Jedynie p raw dz iw e  z m ark ą  ochr. „K lingerit1

Klinger’a 
reflekcyjne

a r m a t u r y  w o d o m i e r z o w E .
Klinger’a
reflekcyjne specjalne 

szkła twarde.

u u

Klinger a wenty l  ze  stawi-  
dłem  t łokowem .

Rich. Klinger
G. m. b . M.

Gum poldsk irchen  pod Wiedniem*
OOOOOOOOOOOOOOOOOOGOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOO
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ELEKTRO- i RADIOTECHNIKA
O R G A N  Z W I Ą Z K U  P R Z E D S I Ę B I O R S T W  E L E K T R O T E C H N I C Z N Y C H  NA  P O L S K Ę  Z A C H O D N I Ą .

Otwarcie radjostacji katowickiej.
Dnia 4 grudnia r. b. odbędzie się otwarcie oficjalne 

rad jostac ji  katowickiej. M ontaż jej jest już ukoń­
czony. A p a ra tu ra  stacji umieszczona jest w budynku, 
wystawionym na Brynowie, a m ającym  około 250 metr. 
kw adratow ych powierzchni. A p a ra tu ra  stacji została 
dostarczona przez T-wo S tandard  Elekric Co w Lon­
dynie. Stud jo oraz biura zn a jd u ją  się przy  ulicy Mie­
lęckiego w gmachu Banku Związku Spółeic Zarobko­
wych. S tacja  nadaw ać będzie audycje swoje na  fali 
422 metrów. Siła stacji wynosi 10— 12 kilowatów w 
antenie. Nad program em  stacji czuwa Kuratorjum , 
złożone z 3 przedstawicieli W ojew ództw a Śląskiego, a 
mianowicie pp. naczelnika W ydzia łu  Skarbowego dr. 
Bielaka, naczelnika W ydz. Ośw. Publiczn. dr. Ręgo- 
rowicza, konserw atora  W ojew ództw a Śląskiego dr. Do­
browolskiego, oraz 2 przedstawicieli Polskiego Radja, 
naczelnego dyrek to ra  p. Chamca i miejscowego d y ­
rek tora  program u prof. Tymienieckiego. Program y 
stacji będą stosownie do życzenia władz m iarodajnych 
ściśle apolityczne, gdyż zadaniem  ra d ja  jest szerzenie 
kultury, a nie walki politycznej. W  najbliższym  cza­
sie rozpocznie się również w zajem na wymiana p ro ­
gramów muzycznych przy pomocy drutów telefoni­
cznych pom iędzy stacjami nadawczemi Polski, Austrji,  
Czechosłowacji i Niemiec. Dzięki tej wymianie m niej- 
więcej co cztery tygodnie audycje  nadaw ane w Polsce 
będą transportow ane przy  pomocy drutów telefonicz­
nych do stacyj powyżej wymienionych k ra jó w  i przez 
te stacje nadawane, co będzie bezspornie bardzo po ­
tężnym środkiem szerzenia polskiej p ropagandy a r ty ­
stycznej zagranicą. W ym iana nastąpi na  podstawie 
warunków ułożonych na konferencji Radiofonicznej,

jaka odbyła się w dniach 14 i 15 ub. miesiąca w W a r­
szawie i w której brali udział naczelni dyrektorzy 
broadcastingów 4-ch sąsiednich krajów, oraz p rzed­
stawiciele M inisterstw Poczt i Telegrafów tych krajów- 

Radjoam atorzy, k tó rzy  w dniu 16 listopada r. b. 
w godzinach wieczornych nastawili swe odbiorniki na 
falę warszawską przeżyli n iem ałą niespodziankę. Oto 
głos speakerki warszawskiej zapowiedział pierwszą 
próbną transmisję z Katowic. Niecierpliwie przez rze­
sze rad josłuchaczy oczekiwane Katowice odezwały się 
wreszcie po raz pierwszy w głośnikach i słuchawkach: 
g ra ła  orkiestra 73 pułku  piechoty. W praw dzie  nie 
mogła jeszcze stacja  katowicka przemówić przez wła­
sną antenę, lecz musiała się posługiwać an teną w ar­
szawską i krakowską. Świadczy to jednak o tern, że 
Polskie R ad  jo zgodnie ze swemi celami i zadaniami 
dąży do tego, aby wszystkie rad iostacje ,  rozsiane p° 
różnych ziemiach Rzeczypospolitej, tworzyły jedną 
zgodną rodzinę radjową. W  rodzinie tej s tac ja  kato­
wicka zajmie poczesne miejsce. P ierwsze odezwani® 
się stacji katowickiej za pośrednictwem W arszaw y j 
K rakow a jest nowym dowodem tej ścisłej łączności 
rodzinnej między stacjami polskiemi. Łączność tę pod' 
kreślą  w przyszłości jeszcze mocniej liczne wymiany 
program ów radjow ych drogą transmisyj między p0' 
szczególnemi polskiemi staojami nadawczemi. Pomiń}0 
krótkiego czasu trwania próbnej transm isji  zauważył0 
ją jednak bardzo wielu radjosłuchaczy, czego doWO' 
dem są liczne zapytanią telefoniczne w biurze P o l s k i '  
go R ad ja  w Katowicach, dotyczące terminu uruchomie' 
nia stałych transmisyj, względnie uruchomienia wła 
snej stacji, oraz nadaw ania przez w łasną antenę.

Radjotelegrafja kierunkowa.
je d n ą  z mniej znanych, a doniosłych  o d g a łę ­

zień w ied zy  rad jow ej jest t. zw. rad jogonjom etrja  
czyli rad jo te legraf ja  k ierunkow a. Po lega  ona na 
m ożności odbierania  sy g n a łó w  ze ściśle ok reś lone­
go kierunku. P ozosta je  to w  przec iw ieńs tw ie  do  
działania zw ycza jnych  s tacy j rad io te legraficznych , 
k tó re  odbiera ją  sy g n a ły  radjalnie (promienisto) ze 
w szystk ich  k ierunków , nie m ogą za tem  określić  
k ierunku stacji nadaw czej.

N atom iast rad ios tac ja  k ie ru n k o w a jest tak zbu­
dow ana, że m oże ustalić k ierunek  stacji nadaw czej.  
G łó w n y m  czynnikiem  radjostacji  k ie runkow ej jest 
an tena  ra m o w a .  Jeżeli tę an tenę  u s taw im y  jej p ła ­
szczy zn ą  s tyczn ie  do obw odu  prom ieniującej cner- 
gji e lek trom agnetyczne j,  w y sy łan e j  ze stacji n a d a w ­
czej, to an tena  przejmuje tę eńerg ję  w całości. An­
tena ra m o w a  um ieszczona w  innem położeniu już 
tylko częśc iow o odbiera fale e lek trom agne tyczne ,  
a u s taw iona  p ros topad le  nie reaguje wcale.

Na tych  w łasnośc iach  a n ten y  ram o w ej  opar to  
konstrukcję  spec ja lnych  odbiorn ików , k tó re  um oż­
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liwiają ścisłe określenie  k ierunku stacji nadaw czej 
A żeby ustalić także i miejsce tej stacji, w y s t a r c  
ustaw ić  dw ie  rad jostac je  k ie runkow e w  pewń 
znanej odległości od siebie. W ó w c z a s  te dwie s ,Q 
cje pozw olą  nakreślić  dwie linje k ierunkow e .j 
stacji nadaw czej.  P u n k t  p rzecięc ia  się tych  h ,  
będzie miejscem położenia stacji nadaw czej.  
ległość tego punktu  rpożna ła tw o  obliczyć na P - 
s taw ie  rachunku t ry g o n o m etry czn eg o  (stąd n a z . 
— radjogonjom etrja) .  Dzięki tym  sw oim  w ‘a ju- 
wościom  rad jogonjom etrja  m oże oddać bardzo 
że usługi w  lotnic tw ie i żegludze.

t.>\<y
O Ile chodzi o lo tnictwo, to dla sam o lo to w *  

jogonjomctrja  jest jednym  z najpew nie jszych  s 
k ó w  orjentacji w podróżach  nocnych  i w e  11 
O rjen tow anie  m oże o d b y w a ć  się w  dw ojak i  sp ,elTi 
P ie rw s z y  z nich polega na k ierow aniu  sarno -aCja 
przez  dwie rad jostac je  lądow e. M ianowicie s 
sam olo tu  w y sy ła  do nich znaki, a r a d jo s t a c j e  
łają linje k ie runkow e i na ich podstaw ie  cz a  
położenie samolotu, o czepi dają mu znać  drog^



O d z n a c z e n i  w e  L w o w ie  1 9 2 6  r . M  E  D  A L E M Z  Ł  O  T  Y M n a  O g o l n o - P o ' s k i e j  W y s t a w i e  B u d o w la n e j .n
TeT

In ż . ST . CISZEWSKI i S - k a FABRYKA ARTYKUŁÓW ELEKTROTECHNICZNYCH 
BYDGOSZCZ, UL. SOBIESKIEGO 1 0 a

S p .  z  o. p.  — 2979 — p o l e c a  z e  s k ł a d u :

H o r l i l  bezpiecz. Ed. — P a tr o n y  bezpieczn. D-II. — W tycm M  porcelanowe — P a a p c z l t l  
(Lamelki) topik. — B ezpieczniki tabl. i uniw. — Śruby stykowe — itozczepkl d/rurki, 

Wtyczkowe gniazda porcelanowe — W leszarki izol. 10 mm ł/4 ”, 3/s”. —
- __. .  u 1 1  ii  .  :  1 . u i  _ : __• •_____ ,

kuhlo.
G łó w k i  bezpiecznikowe U-II, K o ń c ó w k i  kablowe i wiele innych.

S p rz e d a ż  h u r to w a  ♦ W yrób w ła s n y  krajow y ♦  C en y  k o n k u re n c y jn e

Im p o rt  m a s z y n  
Silniki, A kum ul -tory 

S k ła d n ic a  a u t o  - a k c e s o ry j

Sp. z ogr. odp.

fi. 111. Gf
Telefon 32*65

JM,

Fabryka 
Aparatów Elektrycznych

„ E R K A “
Sp. z o. o.

Ł ó d ź ,  ul. Pusta  nr. 7
Telefon 13-63.

Z'a k  r e ?  f a b r y k a c j i :

Wyłączniki i przełączniki d rą ż k o w e ,  w y łąc z ­
niki p o k rę tn e ,  bezpieczniki  p o rce lanow e ,  ro ­
ze tk i  ro z g a łęz ie n io w e ,  sw o rz n ie  bezpieczni-  
z ~ =  k o w e ,  końców ki k ab low e .  i

Cenniki na żądan ie .  P rz e d s ta w ic ie le  poszuk iw ani.
4b81

AndtHmn
do w yżarzan ia  i h a r to w a n ia  

D. R. P.

Elektryczne suszarnie
0. R. P. 3584

Prospekty i oferty na żądanie 
natychmiast gratis.

Generalna reprezentacja

L. Jakubowicz i S-ka
S osnow iec , Dęblińska 7

Najtańsze  
źród ło  zakupu

fafljfl-
X  £O

R ohm  R m o i i
Poznań

ul. P iekary  nr.  2 4
Telefon nr. 13-30

Centrala Magnetów
mż. paw eł Schendel, Poznań, ul. Składowa 12
Nał ♦ n r ’ 16-70 T e le fo n  nr. 15-70

js ta rszy  i jed y n y  sp ec ja ln y  Z ak ład  tego  rodza ju  założony  1918 roku . 
D o s ta w c a  d la  W o js k a  i U rzęd ó w ,  

ty W y k o n u je  :
n a Praw y przy  m agnetyczno-elektrycznych-zapalnikach oraz starte- 

Po\vv i- ynamomaszyn dla wszystkich wozów motorowych i motorów spali- 
Uzwhf ; Nawijanie tworników i cewków do magnetów, oraz różnego rodzaju 
Wvrrth n dla dy namomaszyn i radjoaparatów  na spec. automatycznej maszynie. 

Permanentnych magnetów według rysunku lub wzoru ze spec. stali 
sne ty czn e j dla elektr. zapalników, liczników, młynów i radjoaparatów  

P magnetyzowane według najnowszego sposobu.
ę ci zam ienne stale na składzie dla systemów jak : Bosch, Eisemann, Mea 

Marelli, R. B., S. E. V. i t. p. 
ank ty  Platynowe pod gwarancją czysta platyna 0,25 gr. Rozdzielacze 
Prądu, kolektory, mostki, wieka, izolacje mikowe (Glimmer) i t. p.

Dla w a r s z ta tó w  s a m o c h o d o w y c h  r a b a t .  
t o w ntiUie 2a najdokładniejszą pracę wykonaną przez f c h o w o ó w  św ie  

W«J f rm y R o b e r t  B o s c h ,  których w moim zakładzie zatrudniam .
4794
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djową. Pomiary te jednak mogą być dokładne przy
odległościach wynoszących najmniej 60 kim. od sa­
molotu do stacji ziemnej.

Drugi sposób polega na tern, że samolot ma 
skro -.ruchomą antenę ramową i kompas. P rzy  po­
mocy tej anteny może każdej chwili odbierać fale 
ze stacji nadawczej portowej (miejsce startu) i ze 
stacji nadawczej przeznaczenia (miejsce lądowa­
nia). Sposób ten łatwiejszy i doskonalszy od pier­
wszego pozwala iotmkowi stale kontrolować kie­
runek lotu i w razie zmylenia go przyjąć natych­
miast właściwy.

W podobny sposób jak przy żegludze powietrz­
nej mogą się orientować i okręty na morzu, któ­
rym radjogonjometrja może oddać nieocenione 
usługi. Podczas słynnej wyprawy Amundsena na 
biegun północny w r. 1926 działały dwie specjalnie

wybudó-wane radiostacje gbnjómetrycżne. Stacje
te kierowały stale statkiem Amundsena, a co cie­
kawsze, prędzej od niego stwierdziły, że dotarł do 
bieguna.

Radjogonjometrja ma jeszcze osobne znaczenie 
dla wojska. Mianowicie przy pomocy dwóch co- . 
najmniej radjostacyj gonjometrycznych można usta­
lić położenie każdej radiostacji nieprzyjacielskiej, a 
to celem ewentualnego jej zniszczenia przez arty- 
lerję czy lotnictwo. Już podczas wojny światowej 
w jej końcowym okresie stosowano na froncie za- 
chodn'm ten niezawodny system wykrywania sta- 
cyj nieprzyjacielskich.

Jak widzimy zatem rozwój radjogonjometrji 
posiada bardzo poważne znaczenie dla wojska.

—  p. Z. —

Jak zrobić dobry
Pomysłowość

Opornik, który poniżej omówimy, podobny jest 
naogół do znanego fabrykatu angielskiego — Wi- 
relass, jedyną zmianą jest to, że kontakt pomiędzy 
linją grafitową a suwakiem, odbywa się nie zapo- 
mocą sztyfcika grafitowego, lecz kulki metalowej.

Sporządzić go bardzo łatwo. Z niepolerowa- 
nego ebonitu lub trolitu grubości 4 m/m wycina się 
niewielki kwadrat. W  środku płytki nawierca się 
otwór 6 m/m, w  który wpuszczamy tulejkę telefo­
niczną i przykręcamy ją muterką. Teraz pomię­
dzy rup'eciami wyszukujemy kawałek pręta gwin­
towanego z dwiema nakrętkami, pasek sprężystej 
blachy, najlepiej mosiężnej, kulkę, np. z łożyska ro­
weru, kawałek sprężyny i dwa niewielkie zaciski. 
Pręt powinien być dłuższy o jakieś dw-ą centyme­
try od tulejki telefonicznej. Na przygotowanej już 
i pięknie opiłowanej płytce zataczamy cyrklem łuk 
300°, na jednym końcu łuk w ercąc otwór na za­
cisk. Obok pierwszego zacisku w odległości cen­
tymetra wiercimy otwór na drugi zacisk. W krę­
camy oba zaciski, dając pod pierwszy zacisk okrą­
głą podkładkę z cynfolji, a drugi łącząc za pomocą 
paska blachy ze środkdwą tulejką. Teraz przystę­
pujemy do zmontowania opornika. W  tulejkę wkła-

opornik zm ien n y ?
radioamatorska.

damy pręt znasadzoną na końcu główką, na wysta­
jący koniec nakładamy sprężynkę i przykręcamy 
muterkę. Z blachy wycinamy pasek długości 5 
cm., szerokości 1 cm. Na koniec paska kładziemy 
kulkę i uderzamy mocno młotkiem, utworzy się 

niewielkie zagłębienie, będzie to łożysko dla kulki, 
na drugim końcu paska wiercimy otwór o średnicy 
mniej w/ęcej równej średnicy pręta. Nakonłec wy- 
giąwszy tak pasek, aby kulka umieszczona w za­
głębieniu, mogła dokładnie kontaktować z nakre­
ślonym na płytce lukiem grafitowym, przykręcamy 
pasek na koniec pręta, podkładamy kulkę i 
przykręcamy tak nakrętką, aby kulka przy krę­
ceniu gałką pod wpływem tarcia lekko się obra­
cała. Opornik jest gotowy; chcąc go przykręcić 
do aparatu, należy w płycie czołowej wywiercić 
o tw ór'o  średnicy 6 mm., zdjąć główkę oporu, wło* 
żyć górną część tulejki i zakręcić nakrętek. Ponie­
waż z biegiem czasu grafit się ściera, przeto co Pc' 
wien czas należy łuk poprawiać ołówkiem. Wiel­
kość oporu najlepiej jest dobrać eksperymentalnie, 
poszerzając lub zwężając linję. (b. s.)

Zw iększenie mocy radjostacji w arszaw sk iej.
Z powodu uruchomienia nowych stacyj nadaw­

czych w Katowicach i W ilnie, z których katowicka bę­
dzie bardzo silną, radjostacja warszawska, która bę­
dzie zawsze centralną polską stacją nadawczą, chcąc 
utrzymać swoje dominujące stanowisko, zw łaszcza  
wobec bardzo silnej stacji katowickiej, będzie musiała 
zwiększyć swoją moc,

W ydział techniczny Polskiego Radja, z naczel­
nym inżynierem p. Hellerem na czele, rozpoczął już 
prace w tym kierunku, uwieńczone odrazu na wstępie 
sukcesem. Niedawno bowiem uskuteczniono potrójne 
uziemnie\rie warszawskiej stacji nadawczej, co spowo­
dowało zwiększenie promieniowania stacji, a więc i 
zwiększenie jej zasięgu. Fakt ten skonstatowało wielu  
z pośród radjosluchaczy prowincjonalnych, którzy w 
listach donoszą kierownictwu technicznemu stacji war­
szawskiej, iż odbiór na zw ykły aparat detektorowy,po­
prawił się znacznie, co dajersię przedewszy3tkiem za­
uważyć w okolicach bardziej od W arszawy odległych.
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Dzięki zastosowaniu potrójnego systemu uziem}®' 
nia według opinji fachowców, ma się zwiększyć srf 
promieniowania stacji warszawskiej o 25—30 proc. u°' 
tychczasowej siły. Jest to pierwszy krok, zdążają®^ 
do zwiększenia mocy stacji warszawskiej. Drugie P°  ̂
sunięcie w tym kierunku —  to wstawienie dodatkoW® 
go kompletu maszyn i zw iększenie ilości czynny® 
lamp, co nastąpi prawdopodobnie jeszcze z końc®^ 
tego roku, a w każdym razie najpóźniej w pierwszy® 
miesiącach roku przyszłego, tak, że niedługo stac) 
warszawska posiadać będzie moc 16 kilowatów w a 

stenie.
Kierownictwo techniczne naszych stacyj robi 

stko, aby radjofonja polska nie dała się Przê cl̂ nrQ 
pod żadnym względem broadcastingom zagraniczny^  
aby jak największa ilość ludności polskiej k o rzy s^  
mogła z radja za pośrednictwem tanich aparatów  
tektorowych. ^



S t a t y s t y k a  t e l e f o n ó w  n a  c a f y m  ś w i e c i e .
Podług statystyki z dnia 1 sierpnia 1925 roku li­

czba telefonów, wynosiła na 100 mieszkańców na 
całej kuli ziemskiej — 1,4; w Stanach Zjednoczo­
nych Ameryki Północnej — 14,2; w Kanadzie — 
11,5 ; w Danji — 9; w Szwecji -— 7; w Norwegji 
■— 6,2; w Szw ajcarji — 4,8; w Niemczech — 3,8; 
w Anglji — 2,8; w Holandji — 2,8; w Finlandji 
i A ustrji — 2,3; w Belgji — 1,7; we Francji 
— 1,5; w Japonji — 1; w Czechosłowacji — 0,8; w 
Hiszpanj i — 0,6; we Włoszech, Meksyku i Polsce — 
0,5; a w Rosji sowieckiej — 0,2. Z całkowitej liczby te ­
lefonów kuli ziemskiej przypada procentowo: 62 pro­
cent na Stany Zjednoczone, 26 procent na Europę i 12 
procent na pozostałe kraje. Za ostatnie lat 50 liczba te­
lefonów w Stanach Zjednoczonych wzrosła z 2593 w 
roku 1876 na 17 574 252, w roku 1926 czyli 6760 razy. 
W Niemczech natom iast za ostatnie lat 25 cyfry te wy­
nosiły: w 1900 roku — 250 000, a w roku 1925 — 
1 650 000 telefonów, czyli, że liczba ich wzrosła 6,6 
razy.

S t a t y s t y k a  e l e k t r y f i k a c j i  g o s p o d a r s t w  
dom owych.

Ciekawą statystykę rozpowszechnienia różnych 
aparatów  elektrycznych w gospodarstwach domowych 
Stanów Zjednoczonych podaje czasopismo „Electrical 
W orld“. A paraty  te z roku na rok coraz więcej się 
wprowadzają. Było w użyciu: maszyn do lodu 70 tys., 
aparatów do gorącej wody 85 tys., kuchen elektrycz­
nych 300 tys., żelazek do prasowania 10 miljon., pie­
ców do ogrzewania 1 i pól miljon., maszynek do ka­
wy 2 miljon., maszyn do prania 2 i pół miljon., wenty­
latorów 2 i pól miljon., elektrycznych odkurzaczy 4 
nuljony. Cyfry te świadczą o wysokim stopniu elektry­
fikacji techniki życiowej ludu amerykańskiego w po­
równaniu z naszemi skromnemi stosunkami. Zasada 
amerykańskiej filozofji życiowej, sprowadzenia prze­
szkód i trudności życiowych do najniezbędniejszego 
niinimum, znalazła w tych cyfrach wymowny wyraz.

Ważne dla Elektrowni i Insta latorów
Wył reprez. i sk łidy  kon=ygmcy ne  f .krykf przewodów 
. .K a b e l ” , f . b r  ża rów ek  „ V e r t e x ” , f br radj • „ N o r a ” 
fabr. rur izolowanych „ C e n t r o u r ”  fabr .  l i i z i . „ K a n d e m ” , 

fabr ogniw „ S .  E . E ."  i inne.

Palatine Wielkopolski, Bydgoszcz, Długa, 37
_  f p n r  f . h r r f t i i e . _____ "
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j Efektromotory na prąd trójfazowy [
;  tylko w  wielkościach od 1-2 i K M. w prost  z m agazynów  ■ 
J gd ańsz ich  do nabycia . (Óbjekty tylko f ra tcusk ie ;  z tego ■ 
“ pow odu możliwe znaczne zniżki).

P O L S  TER,  T. z o. odp GDAŃSK 
H eiligegeis tgasse 57. T e k :  Z71085". 5144 ;

\ Specjalność : 4828 ■

Linka antenowa, 
s druty do połączeń,
! gniazdka, śruby, kontakty i t .  p. 5
8 ” H elios14 Poznań, Św. Marcin 68. Tel. 36-99. i
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Budowa kolektorów
NAW IJANIE PRĄDNIC i M O T O R Ó W  ORAZ  

REPERACJA W SZ E L K IC H  A P A R A T Ó W  

LEKARSKICH 1 D E N T Y S T Y C Z N Y C H .

W arsz ta ty  Elektro  - M echaniczne
Poznań, Łazarska 11.

4500
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Krajowa wytwórnia Ri DJO-APARATdUf
Salon-Radjo-Kultura l \ z
W a r s z a w a ,  Bielańska 22. Tel. 404-39.
Wytwórnia radjo apara iów , prow adzona przez inżynierów 
fachowców. Wv.specjalizowana w masowej produkcji rad o 
aparatów, poleca stale os ta tn ie  nowości Radjottchniki,  
ap  ra ty  rożnych typów, od detektorow ych do8-Iam pow ych 
z doskonałym  odbiorem  całej Eur< py, w skrzynkach ma- 

ho iowych własnego typu (żaluzjowe). 4695k 
N a  d o g od n ych  w a ru n k a ch I C e n y  k o n k u r e n c y j n e !  
S p r z u l ł ż ,  t i a r  I o w a  i c i e t a l l - z u a .  4639

1* r<4y ra d io w e  ic r l ia le in e  b rzp H tiite . 
Przeróbka st rych apsrstow ne nowoczesne układy Ncutrcdynowa.

l l

Z JED N O C ZO N E  PR ZED SIĘBIO R STW A  ELEKTRYCZNE

INŹ■ K. GAERTIG i SP.U0P
Poznań _  Pocztowa 26

fLEKTU O W M IE

K O M U N A L N E
PRZEMYSŁÓW*

,I»IJ a Eteisiiii1

Ż u ra w i, 
cŻM'g,

s t r i f e

s
li z -  vfl«>

Naprawa
x  -----  m aszyn  elektrycznych.

^ -^ B u d o w a  tw u szn ik ó w .-r eg u la to r ó w
aparatów elektrycznych tablic rozdzielczych.

A dr. te leg rjn e rg ia*  Telefon 3584 i2582' V



♦♦♦ DZIAŁ BUDOWLANY i CERAMICZNY ♦♦

Piękne słowa
Na zjeździe Dziennikarzy i Publicystów ekonomicz 

nych we Lwowie, wygłosił m inister Przemysłu i Handlu 
Kwiatkowski słuszne i uznania godne słowa, że dla,  r o z ­
w o j u  p r z e m y s ł u  i h a n d l u  k  o n i e c z 11 ą j e s t  s t a ­
b i l i z a c j a  cen .  Przyznając zupełną rację p. ministro 
wi, od siebie dodajemy, że stabilizację cen wogóle, po- 
przedzie musi stabilizacja stosunków podatkowych, taryfo­
wych, ciężarów i świadczeń społecznych. Wszystko to jest 
nieodzowne i jedynie pozwala kupcowi i przemysłowcowi 
kalkulować na dalszą metę. Dopóki te sprawy nie będą 
(ustalone i uregulowane żaden przemysłowiec ni kupiec nie 
może bez s tra t utrzymywać, ani ustalić przez dłuższy czas 
jednolitych cen; gdyż i najściślejszą kalkulację w ytrącają 
z równowagi nagłe, nieprzewidziane zmiany wyżej wspom­
nianych czynników kalkulacyjnych.

Po wypowiedz, przez p. min. Kwiatkowskiego tafe wznio­
słego zdania, i rozgłoszenia go w prasie ekonomicznej, ka­
żdy spodziewał się po rządzie tego, że skutecznie zajmie 
się tą stabilizacją cen, k tó rą  p. minister uznał za podstawę 
rozwoju swojego resortu — przemysłu i handlu w Polsce. 
I  nie pomyliło się nasze społeczeństwo — bo czyny nie dały na 
siebie długo czekać: a jak one wyglądają? Czy umożliwiają 
przemysłowcom i kupcom przeprowadzić sta łą  kalkulację 
i zapoczątkować stałe ceny? Czy w szczególności przemysł 
budowlany znalazł w tych czynach nowe ostoje pomyślnego 
rozwoju, ułatwienia ruchu budowlanego? Odpowiedź pozo­
stawiamy czytelnikowi — sami podajemy tylko fakty.

Otóż: trzy dni po wygłoszeniu przez p. ministra za­
cytowanego hasła., nastąpiła we wszystkich Dyrekcjach La 
sów Państwowych w Małopolsce 30°/o' podwyżka cen drzewa 
i materjałów drzewnych .

Równocześnie ogłoszono zarządzenie ministerialne, wpro 
wadzające podwyżkę pocztowej taryfy pakietowej.

Dalej podwyższono należytości manipulacyjne celne, na­
wet eksportowe. W skutek tego np. taryfa dotycząca na 
leżytości manipulacyjnej przy eksporcie wapna, która wy 
nosiła 1 grosz od q  została podwyższona do 3 groązy, czyli 
o 200°/o. Dzieje się to bez względu ną to,, że od 1 sierpnia rb. 
Rumunja podwyższyła taksę przywozową z 800 lei na 4800 
za 10 ton wapna. W  ten sposób zamiast popierać eksport 
wapna przez Ułatwienia wywozu, utrudnia go i czyni wprost 
niemożliwym.

Wobec tych faktów ruch budowlany nie może się roz­
wijać w sposób pożądany, przeciwnie doznaje wielkich u- 
trudnień w tym kierunku. Taką przyczyną utrudniającą 
jest właśnie podwyższenie cen drzewa. W  sprawie tej p i­
sze „Tydzień Kupiecki", że podrożenie drzewa odbija się 
naturalnie na ruchu budowlanym, gdyż podnosi koszty bu­
dulca. Podobnie i podrożenie eksportu wapna, odgrywa 
tu  poważną rolę, gdyż podwyższenie kosztów manipulacyj­
nych wymaga obniżenia ceny eksportowej wapna.

* .

Rozwiązania zagadnienia mieszkaniowego uzależniają 
ludzie w głównej mierze od akcji samorządowej. Tymczasem 
ruch budowlany, opierający się jedynie na. akcji rządowej; 
lub gmin, nigdy .nie zdoła kw estji tej pomyślnie rozwiązać, 
gdyż tego dokazać zdoła ruch budowlany dostarczający w 
potrzebnej ilości t a n i c h  mieszkań. W  obecnych w arun­
kach żadna, ani rządowa, ani' gminna ani prywatna, akcja 
budowlana nie pracuje dla złagodzenia głodu mieszkaniowe­
go, bo w tym duchu w skutek panujących stosunków dro­
żyzny, podatków i ciężarów socjalnych pracować nie może,

— cierpkie czyny.
gdyż musi, jako akcja przedsiębiorcza i zarobkowa, po­
legać na obliczeniu rentowności nowowystawianych domów: 
muszą one z czasem zwrócić kapitał i przynieść pokrycie 
dla kosztów budowy i ciężarów podatkowych z dodatkiem 
procentu kapitału i utrzymania dla właściciela. Wszystko to 
wpłynie na wysoki czynsz czyli drogą opłatę za mieszka­
nie, której właśnie, ci najwięcej mieszkania potrzebujący, 
uiścić są niezdolni. Trzeba zatem obniżyć czynniki, śrubu­
jące w górę. podstawy obliczenia rentowności budowli a 
cenę materjałów budowlanych, płacę robocizny, ciężary i 
świadczenia publiczne.

Przechodząc do praktycznej strony, każdy uzna za 
słuszne żądania przedsiębiorców budowlanych, by Rząd:

a) obdarował nowe budowle wolnością od podatków 
conajmniej na przeciąg lat 30;

b) wolność tę rozciągnął na wszystkie podatki komu­
nalne, i opłaty uiszczać się mające;

c). uwolnił je od opłat skarbowych i dodatków na, 
rzecz gmin przy transakcjach dokonywanych parcela­
mi i przy przenoszeniu tabułarnem ;

d) uwolnił od opłat skarbowych przynajmniej na prze­
ciąg la t 10 od chwili wybudowania za przeniesienie

własności.
To ostatnie żądanie ma swoje Usprawiedliwienie w 

tem, żc ruch budowlany ożywi się, skoro przedsiębiorcy 
budowlani będą mogli wybudowane domy', po uzyskaniu 
pożyczki hipotecznej bez trudności sprzedać, tym którzy 
je zechcą nabyć. Obecnie jednak wysokie opłaty transalkcyj, 
stanowią bardzo poważne utrudnienie i, wstrzymują p rzed­
siębiorców budowlanych od budowania domów na sprzedaż.

Od uwolnienia nowych budowli od podatków zależy 
uzyskanie potrzebnych dla ruchu budowlanego kapitałów- 
•leżeli takowe m ają być dostarczone w formie kredytów) 
długoterminowych, musi się ta .akcja oprzeć, albo o pożyczkę 
zagraniczną, umyślnie na ten cel zaciągnioną, albo też o 
tak zaangażowany kapitał zagraniczny, żeby r e n t o w n o ś ć  

tych transakcyj była zapewniona. Zadania te. spełnią wol­
ności w wyżej wymienionych postulatach wyrażone.

Siły i rozmachu ruchowi budowlanemu jako przemysło­
wi dodają udogodnienia taryfowe, jakie przed wojną istnia­
ły, na przewóz m aterjałów  budowlanych, oraz odpowiednie 
złagodzenie, o ile niezupełnie zwolnienie, od podatku prze­
mysłowego (obrotowego) materjałów budowlanych, dla no 
wych budowli zakupić się. mających.

Z poczynań Rządu wcale mie można wnioskować by 
uwzględnienie tych postulatów się. zanosiło; przeciwnie 
przyszła podwyżka kolejowej taryfy osobowej, z a p o w i e d ź  

możliwego podwyższenia kolejowej taryfy towarowej, zapo­
wiadają jeszcze większe obciążenia dla przemysłu 1 han' 
dlu, a temsamem i ruchu budowlanego, od tych dwóch 
czynników zależącego,

Ruch budowlany zawisł od ruchu drzewnego, od Pr° 
dukcji m aterjałów ceramicznych, żelaza, cementu itd- 

Każda z tych gałęzi przemysłu tworzy kartele i -’T11" 
d/katy , które Rząd popiera i przyczynia się temsamem 
podnoszenia cen węgla, cementu, drzewa, cegły i wsżd' 
kich innych m aterjałów budowlanych.

Patrząc na tę, różnicę, głoszonych przez p r z e d s t a w i c i e l  

Rządu pięknych — słodkich haseł i poczynań Rządu, sfec®' 
statować trzeba, że są one wręcz przeciwne sobie i w r-a 
dc 1 s p o s ó b  pogodzić się nie pozwolą. (s. p '1"
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Łazowskie 
Zakłady Ceramiczne

S P .  Z  O G R .  O D P .
Łazy, Star. Zaw ierciańskie

Wszelkie wyroby 
szamotowe
Cegła fasonowa

podług rysunków

Cegła szamotowa
norm. 29—36 St. Seg.

Płyty piekarskie 
i zaprawy szamotowe

stale na składzie. 4338
Wyłączne przedstawicielstwo na Poznańskie i Pomorze :

Firma „Cerbsł, Śliwczyaski i S-ka“ , Bydgoszcz, Jagiellońska 40
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M ateriały budowlane wszelk. rodzaju poleca:

GUSTAW GLAETZNER
Centrala M aterja łów  Budowlanych t Dachówek

T<1. «580 P O Z N A Ń  3, M ic k ie w ic z a  3 6  n ł .  1907 i.
adr. telegraf.: „Dacbglaetzner‘ ‘-PoBiiaiS.

FABRYKA KRAT  
I OKIEN KUTYCH

ŚRODA, ul. Ogrodowa 5.
Telefon 127
dostarcza 

okna żel.-kute do fabryk, 
mieszkań i  chlew ów , bra­
my żel.-suwane, k ra ty , ró ­
żne zawiasy do w ró t i  
wszystkie artyk. żel. do bu­
dow li, według własnych i 
nadesłanych prospektów 
szybko i  tan io. 3816

^^^^^J^osztor^sydarmo^^

S T A N E K
Specjalna fabryka pie- 

cy i wanien kąpielo­

wych wszelk. lodzaju.

Poznań
ul. Małe Garbary 7 a.
Telef. 33-50, Zał. w r. 1902 

Przy zapotrzebowaniu proszę zażądać oferty.

ZAMKI I OKUCIA
BUDOWLANE 
I M EB LO W E

wykonuje

TORUŃSKA 
FABRYKA ZAMKÓW J .Broda
T O M J ftt U L  KOSZAROW A 11-13 . TELEFON 1441

telegraficzny: „BRODABIURO" 42
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W i a d o m o ś c i  d r o b n e . B
O E K S P O R T  C E M E N T U  P O L S K IE G O .

W  dniu 22 b. m. odbyły się z zupełnie pomyślnym wyni­
kiem pertraktacje Cementowego Syndykatu Eksportowego 
z delegacją szwedzkiego przemysłu w sprawie wywozu pol­
skiego cementu do Szwecji. Rokowania w tycli samych 
sprawach z przedstawicielami Niemiec trw ają w dalszym 
ciągu. Wobec nienatrafiania na większe przeszkody należy 
oczekiwać sfinalizowania rokowań przed upływem bieżące­
go. tygodnia.

A K T U A L N O ŚC I D R Z E W N E .
Dnia 1 i 2 grudnia r. b. odbędzie się w Radzie N a­

czelnej Związków Drzewnych konferencja z udziałem gdań­
skich przemysówców i eksporterów drzewnych w sprawie 
uregulowania wzajemnych stosunków handlowych. Chodzi 
tu  o zapewnienie polskim przemysłowcom- drzewnym wię­
kszych wpływów na rynku gdańskim.

WYWÓZ D R Z E W A  A U M O W A  Z NIEM CAM I.
Dnia 22 bm. parafowana została przez pełnomocnika 

polskiego dyr. Jackowskiego i  m inistra Strescmanna u- 
mowa w sprawie tymczasowego uregulowania obrotu drze­
wem w handlu polsko-niemieckim, z terminem od 1 grudnia 
r. b. do 30 listopada 1923 roku. Na podstawie układu rządj 
niemiecki zezwala na import do Niemiec kontyngentu pol­
skiego drzewa tartego w ilości 1.000.000 m3, przyc.zcm rząd 
polski zobowiązuje się ze swej strony do niepodnoszenia1 
stawek eksportowych na drzewo okrągłe, wywożone do Nie­
miec. (Kontyngent drzewa okrągłego wynosi 2.000.000 m3). 
Równocześnie rząd polski wyraża zgodę na dopuszczenie pe­
wnej ilości towarów niemieckich, figurujących na liście 
zakazu importu z Niemiec. Umowa ta stanowi zapoczątko­
wanie porozumienia polsko-niemieckiego w dziedzinie go­
spodarczej.

Z rynku materiałów budowlanych, metali 
i wyrobów metalowych.

M A T E R JA Ł Y  B U D O W L A N E .

B y d g o sz c z , 28. 11. N a ry n k u  b u d o w la n y m  p an u je  z u p e łn a  s ta ­

g n a c ja  z p o w o d u  w c z e s n e j z im y . F irm a  „ Im p re g n a c ja "  p o d a je  n a s tę ­

p u ją c e  c e n y :  P a p a  d a c h o w a  N r. 80 11.50, N r. N r. 100 9.60, N r. 125 7.80, 

N r. 150 6.75, N r. 200 5.25 za  10. m e tr .  k w . P a p a  iz o la c y jn a  z ł. 2.50 za  

1 m e tr  k w ., S m o ła  z  w ę g la  k a m ie n n eg o  40.50, —  d rz e w n a  I g a t. 45, —

II g a t .  35, lep n ik  40 za  100 k g . n e tto .  C a rb o lin e u m  52, c em en t 22 za 
b e c z k ę  80 k g ., k re d a  z ł. 16 za  100 kg . w a p n o  z ł. 3.60 za  100 kg . loco 

w a p ien n ik i. G ips m u ra rs k i zł. 7.50, s z tu k a to r s k i  8.60 za  w o re k  75 kg . 
T rz c in a  zł. 5 z a  ro lk ę . C eg ła  65, d a c h ó w k a  125 za  1000 sz tu k  loco 
ceg ie ln ia , g ą s io r y  0.80, cegła, s z a m o to w a  0.45 za  sz tu k ę , p ap iak i 19, 
trz c in ia k i  18.50 za  16 k g ., sp lisy  zł. 5 z a  1000 sz tu k .

M E T A L E  I W Y R O B Y .

K a to w ic e , 28. 11. S y n d y k a t  P o ls k ic h  H u t Ż e la z n y ch  n o tu je  z a  tonę ,

fran c o  h u ta :  Ż e lazo  s z ta b o w e  c e n a  z a s a d n ic z a  z ł. 350, —  fo rm o w e  do 
w łą c z n ie  N r. 24, c en a  z a s , 350, —  N r. 26 i p o n ad  z ł. 390 ; ta śm ó w k a  
na  g o rą c o  w a lc o w a n a  z ł. 422.50; ż e laz o  u n iw e rs a ln e  z ł. 3.90; b lach a  

g ru b a  (5 m m . i g ru b s z a )  432.50, b la c h a  c ie n k a  p o n iże j 5 m m . 525, d ru t 
w a lc o w a n y  w  ja k o śc i h a n d lo w e j 397.50, —  p la ty n y  320, —  ry g le  305, — 
s z y n y  100 m m . i p o w y ż e j 422.50, do  te g o  p o d k ła d y  d z iu ro w a n e  462.50, 

p o d k ła d y  do  ro z je z d n ic  525, z w y k łe  lupk i p ła sk ie  490, —  lu p k i k li­
n o w e  532.50, p o d k ła d k i ró w n e  472.50, p o c h y lo n e  525.— , p ły ty  h ak o w e  
820, łap k i 980; p ro w a d n ic e  (w a lc o w a n e ) 462.50, s z y n y  k lic h o w e  462.50, 

s z y n y  p on iże j 100 m m ., w y so k o ś c i 385, p o d k ła d k i 462.50, łu p k i p łask ie  
462.50, łu p k i k lin o w e  515.— ; p o d k ła d y  462.50 b la c h a  do  cy n k o w an ia , 

d o s ta rc z o n e  w  s ta n ie  ż a rz o n y m , b e z  sp ec ja ln e j d o p ła ty  za  ż a rze n ie , 

p rz y  in n y c h  z a ś  z am ó w ie n ia c h  na c ie n k ie  b la c h y  ż a rz o n e  d o lic z a  s ię  od 
g ru b o ś c i n a s tę p u ją c e  d o p ła ty :  p rz y  1 do  p o n iże j 5 m m . 10.345% , p rz y  

0.875 m m . 5 .36% , 0.75 —  4 .68% , 0.625 —  4 .04% , 0.562 — 4 .85% , 0.50 

—  6 .32% , —  0.438 —  1.88% , 0.375 —  0.58% .,

N o w y  B y to m , 29. 11. S u ró w k a  o d le w n ic z a  H u ty  P o k o ju  N r. 1 
(F r ic d e n s h ii t te ,  P .  G. S . —  re p re z e n ta c ja  S p ó łk a  A k c y jn a  J ó z e f  W do- 

w iń sk i w  W a rs z a w ie , S ie n n a  11) c e n a  za  to n ę  210 zł., loco  s ta c ja  No­
w y  B y to m .

W a r s z a w a ,  29. 11. D om  H a n d lo w y  A. G e p n e r , W a rs z a w a , G rz y ­

b o w sk a  27 n o tu je  n a s tę p u ją c e  o r ie n ta c y jn e  c e n y  w  z ło ty c h  za  k g -: 
c y n a  B an k a  w  b lo k a c h  14.60, o łó w  h u tn ic z y  1.30, c y n k  h u tn ic z y  1.42. 

b la c h a  c y n k o w a  —  c e n a  z a s a d n ic z a  1.60, a n ty m o n  3, a lum in ium  h u t­
n icze  5.10, b la c h a  m ie d z ian a  —  c e n a  z a s a d n ic z a  4.35, b la c h a  m osiężna  

3 .6 0 -4 .5 0 .

B er lin , 29. 11. C e n y  w  m a rk a c h  n ie m ie ck ich  za  100 kg . M iedź 

e le k tro l i ty c z n a ,  d o s ta w a  z a ra z  c if H a m b u rg , B re m a  lub  R o tte rd a m  (za 
100 kg .) 130/4 , O ry g in a ln y  a lu m in iu m  h u tn ic z e  98— 99%  w  b lo k a c h , 

s z ta b a c h  w a lc ó w , i c iąg n io n . 210, d t to  w  s z ta b a c h  w a lc ó w , i ciągnioB. 

214. N ik iel c z y s ty  98— 99%  350, A n ty m o n  R eg u lu s  92— 97.

M E T A L E  SZ L A C H E T N E .

B er lin , 29. 11. S r e b r o  c a  0.900 w  s z ta b a c h  80— 81 R . M. za kg' 

Z ło to  w w o ln . o b ro c ie  2.80— 2.82, P la ty n a  w  w o ln . o b ro c ie  8— 9 R- 

za  g ram .

L o n d y n , 29. 11. Z a m k n .’ S r e b r o  26% , — 269/io  d z a  uncję .

N. J o rk ,  28. 11. Z am kn . S r e b r o  z a g r .  577/s c ts  z a  1 oz (— 31.1 & •
.)•

J. P IPER SB ER G , CIESZYN
Piarw s a Cieszyńska Fabryka to w arów  metalowych ż e h z n y c h
z a ł o ż o n a  1903 I czarno-blsszanjch. t e l e f o n  186

Rury i kolana
P ie k a r n ik i  (Bratkasten) w  gatunkach zaprowadzonych w  han­

dlu, jako też wszelką armaturę do pieców, jakości pier­
wszorzędnej, od najprostszego do najwykwintniejszego  
wykonania.

P ie k a r n ik i  s p e c j a l n e  dla piekarni, cukierni, restauracyj, 
kuchni hotelowych i t. d.

W a n ie n k i  miedziane ku.hrnk., z muszla i pipą mosiężną.
W a n n ę  k ą p i e l o w e ,  nasiadówki, wanny kąpielowe dla dzieci, 

z pierwszorzędnej blachy cynkowej, we wszelkich wiel-
( kościach. 4793
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| Poważne źródła dostawcze [
I
I

„RADIOPHONE"spiralne anteny pokojowe
wyrabia masowo z najlepszego materjału galwanizowanego

4516 W. Narożny i S-wie
Poznań, 1, ul. Ogrodowa nr. 15/16. —  Telefon 26 58

Naczynia mleczarskie,
2123 zbiorniki do wody, mleka itp. roleea
J. Wiśniewski. Zakłady Blacharskie w Warszawie. Nowy Świat £2. Telefon 268-19
P  11 I I  D U  d° drzewa toczone, mosiężne i poniklowane 
N  K  I I  K  Y  i i n  m m  Wszelkie części fasonowe mos.»,HELIOS Poznań, Św. Marcin 68. Tel 36-994827

Ręczne magle d o m cm e ^ , ” 1" poTl"'v̂
Fabryka Maszyn I Odlewnia Żelaza. Bracia Biskupscy S. A. w Kołomyi.

w PALNIKI karbidowe
Biuro Techniczno-Handiowe

W. L. Kawałek, Kraków
Gertrudy 5. Tel. 4807.

Saneczki sportowe.
pierwszej Jakości 5108 ;;

L. Skalski,Toruń,£0,£*EI? ii
GRAFIT, MIEDŹ i MOSIĄDZ

Biuro Techniczno-Handlowe

W. L. Kawałek, Kraków
Gertrudy 5. Tel. 4307.

5177c

* 4 ło  okienne, kit szklarski, diamenty Ja rżnięcia szkła
poleca hurtownie H . W  A R M ,  G n ie z n o  4497

Hllrt rnw prńw  3 oraz w sze lk ich  części rezerw o. 
h n L -J  1 UWVCI U W , „  Wych ,W irów ki,butelk iterm osow e  
^ R T O W N IA  PNEUMATYKÓW T. z o. p. OSTRÓW  (W lkp.)

WTokarnie precyzyjne
szybkotnące 180/1000, 1 500, 2000 inni 

^ y > A k c  „W lEPOFANfl” , Poznań-Dąbrowskiego 81 - tel. 61-56
o°OOOOGOi'O O O O O O O O O O G O O O O O O O O O O O 0 G O O O O O O O O

o
toU N I I  KARBOWANE, RUSY DO U K

oraz klamerki do pantofli
Poleca jako swą specjalność po cenach konkurencyjnych

* o L LeszczVfiski. Włocławek, Kościuszki 24. g
I , ^ ° ° G G O O O O O O O O O O G O O G O O 0 O O G O G O G O O O 0 O O O 0 Ó

“  ■ SUROWY, BRONZOWY I BIAŁY, DOSTARCZA ZE
SKŁADU 5001

M. GERSON, Warszawa, Wspólna 25. Tel. 95-11kauczuk

> W W W « W V U W W W W W W U W W W W W V W W « \rtA

d o  Insta lac ji  o g rze -ARMATURĘwania centralnego i

3 krany-regulatory, zasuwy Peeta, odwadniacze i t  p.
o ra z

armaturę przeciwpożarowa, wodociągową i kąpielową
w w y tw o rn e m  w y k o n a n iu  p o le c a ją

Janczewski i Freymark, Warszawa, Mokotowska 49
G O O G G G G G G G G G G G G G G G G G G G G G G G G G G G G G G G G G G G G G

Deczki rowerowe
na siodła damskie i męskie, filcowe i skórkowe wyrabia 
i poleca hurtownikom po cenach konkurencyjnych

Aleksy Urbaniak, Wolsztyn, 5 stycznia 38
Wytwórnia deczek rowerowych. 4902

O O O O O G O G O O O O O O O O O O O O G O G 0 O O O O O O O O G O O O O O O O
gllllllllllllllllilliillllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllUlllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllB

I Raczki do latarń
H p n w n z n w rc h  wyrabia masowo i dostarcza po cenach 1  
=  przystępnych. Wykonuje na zamówienia s za fy  ż e la z n o  |§ 
1  1 d o  p ie n ię d z y .

Józef Strzelewicz, Leszno, ulica Łazlebna 23
=  4773 §
Cl lllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllillllllltllllllllllllllN B

MASZYNY i NARZĘDZIA
do obróbki drzewa i metali

Biuro Techniczno-Handlowe
W. L. Kawałek. Kraków
Gertrudy 5. Tel. 4307. 5177a

VULKAN rozczyn gumowy i płótno gu m .(G um m ilO su ng) w y ra ­
b ia  w na jlepszym gatunkuG um yPoznań,27G rudn ia 15

* Pierwsza Krajowa Wytwórnia Sprężyn «
J DLA WSZYSTKICH GAŁĘZI PRZEMYSŁU J

S P I R A L
WARSZAWA, ul. Żytnia nr. 20 tel. 36 39 S

SI 29

fabr. wyr. drzewn.
Bydgoszcz,
ul.Zduny 18/19 tel.353 

Specjalność: fabrykacja masowa wszelk. artykuł, domowych.”

Zamki meblowe 
Zawiasy taśmowe (Klavierbander) 
Szyny do schodów (Treppenleisfen)

Fabryka „Fema” T. fl., Bydgoszcz.
PRACOWNIA DIAMENTÓW DO RŻNIĘCIA SZKŁA I DO TARCZ SZMERGLOWYCH

H. SZEFTEL
Warszawa,Graniczna16

Egz. od  1882 r.



D ZIA l MASZYN ROLNICZYCH
mmmm

Stany Zjednoczone jako światowy dostawca maszyn rolniczych.
Produkcja maszyn rolniczych należy do najpotęż­

niejszej gałęzi przemysłu metalowego Stanów Zjedno­
czonych. W oparciu o obszerny rynek wewnętrzny 
znalazł przemysł ten korzystne warunki rozwojowe, 
które pozwoliły na przeprowadzenie najwyższej racjo­
nalizacji i indywidualizacji produkcji. Dzisiaj należy 
do przemysłów wybitnie eksportowych, opanowując 
swemi wyrobami coraz to nowe rynki zbytu.

Ogłoszone w czerwcu r. b. przez sekcję maszyn 
rolniczych przy Ministerstwie Handlu w Waszyngtonie 
obszerne sprawozdanie rzuca ciekawe światło na 
wzrost eksportu maszyn i narzędzi. Gdyby nie okoli­
czność tańszych cen w tych krajach, do których skie­
rowuje się eksport, niewątpliwie przezwyciężyłby 
przemysł Stanów Zjednoczonych wszelką konkurencję 
jak również nie byłoby żadnej maszyny i narzędzia, 
któreby w przemyśle tym nie było reprezentowane. 
Mimo tej okoliczności zdołał się eksport pomnożyć 
więcej niż trzykrotnie w ostatnich pięciu latach, wzra­
stając z wartości 26 m ilj. dolarów w roku 1922 na 85 
m ilj. dolarów w roku 1926.

Ta imponująca liczba jest niewątpliwie wypływem 
wzrastającej rokrocznie konsumcji, pozostającej w łą ­
czności z odbudową rolnictwa w licznych krajach 
względnie z wyzyskaniem nowych terenów, zarazem 
jednakże daje dowód siły żywotnej odnośnego przemy­
słu, zdolnej do tak wydatnego zrealizowania pożyt­
ków dobrej konjunktury.

Kierunek eksportu jest wszechstronny i ogarnia 
prawie wszystkie państwa. Na pierwszem miejscu kro­
czą państwa amerykańskie, a wśród nich Kanada i A r ­
gentyna.

O wzmagającej się zdolności konsumcyjnej Kana­
dy daje wyobrażenie nabycie maszyn i narzędzi w su­
mie 22 milj. dolarów w roku 1926, podczas gdy nie­
spełna 2 lata przedtem import przedstawiał wartość 
7,3 m ilj. dolarów, przyczem ca 80—90 proc. przypada 
na maszyny Stanów Zjednoczonych.

Afryka stanowi również stały rynek zbytu. Po­
łudniowa jej część jest od lat odbiorcą maszyn ro ln i­
czych, które są powszechnie zaprowadzone. W pół­
nocnej części A fryki, gdzie racjonalna produkcja ro l­

na przez stosowanie nowoczesnych maszyn coraz wię­
ksze róbi postępy, pojemność rynku zwiększa się stal^ 
Natomiast wyzyskanie nowych terenów pod uprawę 
roli oraz wiążące się z tem nowe możliwości eksporto­
we przypadają głównie nakraje Wschodu, Australję 1 
Nową Zelandję, podczas gdy Japonja prawie że nie 
importuje maszyn amerykańskich.

Kraje europejskie należą do poważnych odbior­
ców maszyn amerykańskich i są uważane jako najbar­
dziej obiecujące rynki zbytu na przyszłość. Mimo sil­
nej konkurencji własnych wyrobów kraje te wchłonęły 
według wspomnianego ogłoszenia urzędowego p ra w ie  
trzecią część całego eksportu amerykańskiego. P rz e ­
prowadzona w licznych krajach zmiana ustroju agrar­
nego oraz konieczność intensywniejszej produkcji wo­
bec zmienionych warunków gospodarczych i politycZ' 
nych po wojnie, wpłynęła na pomyślną konjunkturęt 
wyrażającą się w zwiększonem zapotrzebowaniu m3' 
szyn i narzędzi. , ,

Najlepszymi odbiorcami maszyn amerykańskie11 
są przedewszystkiem Francja, następnie Rosja, W ł°' 
chy i Wielka Brytan ja, które w eksporcie tym party­
cypują do wysokości 75 proc. We Włoszech obserwo 
wać można stały wzrost zapotrzebowania od czasu, 
kiedy rolnictwo cieszy się opieką i szeroką propaganda 
,ze strony rządu. Rosja była zawsze stałym odbiorcy 
Stanów Zjednoczonych, przyczem przeważają tut*) 
traktory rolnicze, stanowiące główny objekt importy 
Kiedy w roku 1924 wprowadzono ich tylko 361 sztn^ 
to w roku 1926 liczba importowanych traktorów prze' 
kroczyła 9 700 sztuk. .

Wzrost nabycia amerykańskich maszyn zaznaczy 
się także w szeregu niewymienionych tutaj krajów- 
dział Polski w eksporcie amerykańskim obraca się 
mniej znacznych rozmiarach. Głównym artykułem 11 
szego importu są żniwiarki, kosiarki, traktory rolmc _̂ 
oraz mniejsze motory spalinowe, pługi przyczepne, H* ^ 
torowe oraz pewna kategorja narzędzi, wchodzący^ 
w zakres wyższej specjalności. Nasz rynek zbytu P 
zostaje w większej zależności od dostawców zac 
dnio - europejskich, których dążeniem jest wykluc 
nie konkurencji amerykańskiej. Odnosi się to w szc

H ’niniiiiiniiiiiniiisiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiii’iiHniiiniiiiiiuiiiiiiiiiniiHniiininiiiiiiiiiiitiiHiiiiiiniiiiiniiniiiniiiiiiiHUjL1̂

F. SIMEK i i
Przedsiębiorstwo Techniczno-Handlowe  

dla Rolnictwa i Przem ysłu

Poznań -  PI. Wolności 8/9

KO TRAKTORY AMERY-
=  KARSKIE HART-PARR

o sile 24 i 36 K. M.

PAROWE GARNITURY 
MŁOCARNIANE KBKS

na długoterminowe spłaty

1
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FABRYKA MASZYN
<L HOBSTNAN H -  STAROGARD

( P O M O R Z E )
SPÓŁKA z OGRANICZONA PORĘKĄ
Telefon nr. 34  Adres telegr. :  Horstmann, Starogard

Zakłady mechaniczne * Od­
lewnia żelaza i metalu - F a- 
bryka specjalna k o t ł ó w  
i dla urządzeń kompletnych 
gorzelń - Maszyny i narzę­
dzia rolnicze - Spawialnia 
elektryczna i autogeniczna.

R o k  z a ł o ż e n i a  1820.
4190 ____

Młocarnie szerokom łotne U 1ST U LA
Młocarnie z przymykami
Młocarnie Z wałami do gładkie] słomy
Walce, kieraty
Siekacze do buraków
Sortowniki ziemniaków
Maszyny do czyszczenia zboża
Sieczkarnie bębnowe do zapędu m e ­

chanicznego s to jące i na wozach
Sieczkarnie tarczowe 
Koła transmisyjne 
Pompy do gnojówki z r u r ą  s t a l o w ą  

i wyjmującemi wentylami 
Szufle Ziemne do t ranspo r to w an ia  ziemi 

wykonuje jako długoletnią specjalność

A. P. M u s c a te
Fabryka Maszyn t . z o. p.

TCZEW (Pom orze)
4097

SIEKACZE do buraków:
SB 6, bęben stożkowy o 6 nożach nastaw­
nych, silnej konstrukcji z kołem zamach., 
SDT 2, o dwóch tarczach stożkowych 
z 90 nożykami łyźeczk. (syst. Vielfrass)

GNIOTOWNIKI do kartofli:
drewniane i całożelazne,

N o ży k i  ł y i e c z k o w e  (Messertollen) 
do siekaczy buraków— masowej produkcji 5121

poleca 
fab r .

» masz.B. N O W A K
ROK ZAŁ. 1870

K o r o n o w o
TELEFON 24.

® E H H S H H B ® H B ® S ® S ® ® H ® [<

IDEAŁ   1
oóż do Kraiania słomy e

e  
s  
®  
E

n a  ś c i ó ł k ę
t a n i  — p r a k t y c z n y  — t r w a ły

Jedyni producenci 3641

Centrala P łngdw  Parowych FK ryka Maszyn S
P oznań , P io tra  W aw rzyniaka 28-30 Tal. 69-50 — 61-17 [■

Isi^Bi^BSBBiiiaiaiisaiiiDiHŁ
B S B B B B S 0 ® ! □□□□□□□□□□□

□
□

a

Siekiery; toporki, 
młotki, babki, 
łom y, tyrankl

1 inne wyroby masowej produkcji kużnictwa poleea 
FABRYKA MASZYN I MŁOTOWNIA

O Ł D A K O W S K I  i N E U M A R K
2781 wtaśc .:  E dw ard  N eum ark

Ł Ó D Ź  -  UL. ZAKATNA 81.
E B B ® ® ® ® ® -

R e s o r y
do powozów
w w szelk ich  rozm iarach lub 
podług nadesłanych  w zorów  
*095 1 po leca  3724łuao i  p o i e c a  a i «  ^

W ytw órn ia  re s o ró w  P . HASCmiAK. S ia rk o w o  p . B ło tn ica

Ż ąd a ć tylko Z nane ze w szechśw iatow ej sławy _
lutownice, a p a r a ty  do  o g rz e w a n ia  i tp .  o raz  w s z e lk ie  piły i narzędzia

* marką fabr.
6046 SPRZEDAŻ NA POLSKĘ:

OPT IMUS S. A., W arszawa, Graniczna 6.
1393



gólności do dziedziny traktorów rolniczych, w której 
pojaw iają się coraz to nowe typy. Jednakże akcja 
przem ysłu amerykańskiego idzie w kierunku potanie­
nia maszyn przy zachowaniu ich wysokiej jakości. Ca­
ły szereg gotowych fabrykatów poddaje się normaliza­

Głosy z praktyki o
W numerze 44 tygodnika ..Rolnik", ogłasza p. T. 

Potocki z Uhrynia na W ołyniu swe doświadczenia, po­
czynione z traktoram i rolniczemi różnych systemów, a 
ostatnio z traktorem  ropnym marki „Grossbulldog". 
O pierając się na swych spostrzeżeniach oraz dobrej 
orjentacji, zdobytej w ciągu swej długoletniej p rak ­
tyki, dochodzi do wniosku, że tylko taki traktor może 
być dla rolnika pożyteczny, który przy sortowaniu mo­
żliwie najprostszej konstrukcji zapewnia bezwzględną 
pewność ruchu oraz taniość w użyciu. Słuszną jest u- 
waga, że każda maszyna jest dobra, o ile będzie dobrze 
obsługiwana, lecz właśnie w rolnictwie liczyć się po­
ważnie należy z tern, że obsługa zbyt często nie stoi na 
wysokości zadania. W ychodząc z tego podstawowego 
założenia firma H. Lanz A. G. Mannheim nadaje swe­
mu traktorowi „Grossbulldog" taką konstrukcję, któ­
ra zdaniem sprawozdawcy w najwyższym stopniu je­
dnoczy w sobie powyższe wymogi i staje się w umie­
jętnych rękach idealnym pługiem motorowym.

Traktor, o którym mowa, ilustruje powyższa ry ­
cina. Należy do typu ciągówek kołowych, do których 
narzędzia robocze przyczypia się z tyłu. Napęd otrzy­
muje z poprzecznie ułożonego wału korbowego po­
przez pędnię i dyferencjał na tylne koła o właściwie 
dużej średnicy. Sterowanie odbywa się systemem au­
tomobilowym z wygodnie umieszczonego siodełka. Na 
przodzie pojazdu znajduje się jednocylindrowy, po­
ziomo ustawiony motor, który pracuje w dwóch taktach 
i wydaje 22—28 KM. przy spalaniu ropy, jako mate- 
rja łu  pędnego. Zapłon otrzym uje z podgrzanej w gło­
wicy kuli żarowej, na którą pada doprowadzana przez 
specjalną pompkę ropa, k tóra w pomieszaniu z powie­
trzem wywołuje wybuch i suw tłoka. P rzy  tym syste-

cji, dążąc do stworzenia kilku typów standartowych. 
Na takie racjonalne posunięcia może sobie pozwolić 
przemysł Stanów Zjednoczonych, mając oparcie o sze­
roki rynek wewnętrzny i zagraniczny.

W. Laube.

traktorach ropnych.
mie odpadają zawory, świece i magneto. Chłodzenie 
odbywa się parą odlotową. Ilość obrotów wynosi tyłka 
420 na minutę, przyczem dokładnie działający regula­
tor osiowy utrzym uje równomierność obrotów.

Na obu końcach poprzecznie ułożonego wału kor­
bowego nasadzone są dwa koła rozpędowe, z których 
lewe mieści w sobie sprzęgło szczękowe a zarazem 
jest kołem napędowem, na które nakłada się pas, w 
prawe koło wbudowany jest regulator osiowy.

Traktor wyposażony jest w cztery biegi do jazdy 
naprzód i wstecz, przyczem jazdę wstecz osięga się 
przez przełączenie motoru w odwrotny kierunek. Na 
każdym z obu kół popędowych znajduje się 12 ostróg 
kątowych, ustawionych skośnie i powodujących dobre 
zaczepianie. Całość wykonana z pierwszorzędnego 
m aterjału  wykazuje staranne wykończenie każdej , 
części.

Przewaga tego typu traktora nad innemi polega , 
przedewszystkiem na spalaniu ropy, której cena wy­
nosi obecnie zł. 30 za 10Ó kg. Ciągówka „Gross­
bulldog" spala na 1 ha 25 kg. ropy i jest najtańszą 
pod względem kosztów opału, które stanowią najwięk­
szą pozycję wydatkową. Dalszą wybitną zaletą jest 
prostota konstrukcji. Jeżeli się zważy, jak często 
wskutek defektu świec lub magneto przy traktorach 
systemu automobilowego ulatuje życie z motoru, wów­
czas zrozumiałem się staje, że brak tych skompliko­
wanych i czułych części stanowi duży krok naprzód 
i wielkie ułatwienie obsługi, k tóra z motorami cztero- 
taktowemi zbyt często nie umie sobie dać rady. W re­
szcie na korzyść motorów ropowych zanotować należyi 
że dają się doskonale użyć do napędu młocarń i in­
nych maszyn gospodarskich z stałego stanowiska.

Właściwości tej nie wykazują motory naftow i 
które przy takiej pracy szybko się rujnują. Ta właści­
wość motorów ropowych w znakomity sposób podnosi 
ekonomiczność pługa motorowego „Grossbulldog'! 
stw arza bowiem szeroką możność jego zastosowania 1 
wykorzystania. Temsamem sta je  się dostępny i opła' 
calny już dla gospodarstw  o obszarach około 100 haf 
dla których ciągówki z motorami naftowemi się ni® 
kalkulują.

Pierwsze ciągówki „Grossbulldog" pojawiły 
w Polsce przed rokiem, a jest ich obecnie około 100 ^  
użyciu.

Jak  wynika z powyższego krótkiego szkicu, kon­
strukcja ich jest utrzym aną w ścisłej zależności 
faktycznych wymogów rolnictwa i z tego punktu 
dzenia celowo rozwiązana. O ile odporność m aterjałn 
i stopień zużycia z biegiem czasu nie wyjdą poza nor­
malną granicę, wówczas traktor „Grossbulldog" b i­
dzie napraw dę pożyteczną i postępową maszyną 
niczą, która niewątpliwie znajdzie szerokie zastoso­
wanie. ...Ib—



W Y T W Ó R N I A  W Y R O B Ó W  M l  U C Y A "  
GALANTERYJNO-MSTALOWYCH „ W L F I Ł  I  A
w  P o z n a n iu ,  p r zy  ul. S t r z e l e c k ie j  n r .  1 4 a .  — T e le fo n  nr . 11-65

Konto bankowe: P. K. O. Poznań Nr. 209-237.
Nagrody: Z ł o t y  m e d a l  W ys t.  J u b i l e r s k .  I s r e b r n y  m e d a l  W yst.  Gas trono m

Poleca stoliki palarniane z p łytą m osiężną, średnica 60 ctm, ser­
w isy palarniane, skrzyneczki do cygar i papierosów , popielnice 
słupkow e do krzeseł klubow ych, w azony i w szelkie w  zakres 
wchodzące specjalności galan tery jne. W szelkiego rodzaju odlew y: 
z m iedzi, spiżu, m osiądzu, fosforbronzu, niklu, stalbronzu i t. p.

Zakład W yrobów Drucianych
MICHAŁ RUS Zadzieli - Żywiec
Poleca so lid n ego  w ykonania sprzęty  kuchenne i przy- 
bory dla gosp od arstw a  d om ow ego z drutu, cyn ow an e  
oraz druciane siatki p lecione, m aterace do łóżek  
w ycieraczk i do butów  i w szelk ie  w zak res w ch od zą  

ce w yrob y  druciane. 407
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AWIASKI  MOSIĘŻNE
T a ś m o w e ,  z w y M e ,  k r ę p o w a n e ,  d o  
z d ę c i a ,  k l o z e t o w e ,  p a r a w a n o w e  o r a z

O K U C I A  0 0  M E B L I  M O S I Ę Ż N E  
i W Y C I E R A C Z K I  DO O B U W I A

z  ż e l a z a  t a ś m o w e g o
poleca

E. GALLAS i T. KRYŃSKI
WYTWÓRNIA WYROBÓW METALOWYCH

CIESZYN. 5107
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piorą idealnie
8  razy szybciej niż r ę c z n ie ; 
N ie niszczą w cale  b ie l izn y;  
Bez specyfików piorą biało  

jak  śnieg . 5041

Tow. P r z e m y s ł o w o - H a n d l o w e
„M aszy ny  do p ra n ia  sy s t. T. P od osk iego " , WARSZAWA -  Ś w iętok rzy ska 9 /3

T e le fo n  311-86
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Pilniki, świdry spiral­
ne, wiertarki ręczne 
i stołowe, gwinto­
wniki, gwintownice, 
klu’cze  francuskie, 
różne cęgi, piłki do 
metali, wszelkie na­
rzędzia ślusarskie 
i stolarskie i t. p.

; ;  5147 posiada w wielkim  Wyborze stale  na  składzie

i i i .  R U B I N S T E I N ,  W a r s z a w a
Ul. Twarda Nr. 1 Telefon Nr. 293-71
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Łańcuchy
d o  ż ó r a w i ,  dla kopalń i hut

Ł a ń c u c h y  d l a  k o le i  ż e l a z n y c h  I o k r ę t ó w
wzorcowane i niewzorcowane, 

Ł a ń c u c h y  d o  e l e w a t o r ó w ,
Ł a ń c u c h y  E w a r t ’a ,  3761/4074 t
Ł a ń c u c h y  G a ll ’e g o ,
ze specjalnego żelaza i stall dostarcza 

po cenach fabrycznych
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F ab ry k a  Ł ań tuchów  i W arsz ta ty  M echaniczne
B ę d z i n ,  u l .  Z a w a l e  1 2 .
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Kabelfabrik
MECHANISCHE DRAHT- u .  HANFSEILEREI G. m .  b .  H.
(M echaniczna w ytw órnia lin drucianych i konopnych 

Sp. z o. p.)

GDAŃSK, LANGGARTEN 109. Tel. 24 330
dostarcza z w łasnej fabryki 
po bardzo niskich cenach 5068

lin y  t r a n s m i s y j n e  m a n i l o w e  I s l s a l o w e  l in y  
z  d r u tu  s t a l o w e g o  d la  c e l ó w  p r z e m y s ł o ­
w y c h ,  g o s p o d a r s k i c h  i o k r ę t o w y c h ,  l in y  d o  
p ł u g ó w  p a r o w y c h ,  l in y  r y b a c k i e ,  p o w r o z y ,  
s z n u r y ,  s z n u r k i ,  s z p a g a t y ,  s i e c i  r y b a c k i e  Itp.

A R M A T U R Y
dla gazu, wody i pary.

|  LQCZK1XI, KOŁNIERZE

E. Nack’a Następca
g K atow ice 40521
ę© ......... ..

ul. F ra ncuska  1
Hurtowny Skład  Towarów K analizacyjnych i W odociągowych

U R Z Ą D Z E N I A  K Ą P I E L O W E .  
K L O Z E T O W E  1 U M Y W A L N I E

od najzwyczajniejszego do pierw ­
szorzędnego w y k o n a n i a .
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Przetargi — Submisje — Licytacje
PRZETARG OFERTOW Y.

Magistrat stołecznego miasta Poznania zamierza wydać w drodze 
przetargu publicznego wykonanie prac dekarskich i blacharskich w łą ­
cznie dost, materiałów dla budowy domu mieszkalnego „Dziedzińca" 
przy Drodze Dębińskiej w Poznaniu.

O ferty należy składać w zapieczętowanych kopertach z napisem:
„O ferta  na prace  dla budowy domu mieszkalnego „Dziedzińca"
przy Drodze Dębińskiej" najpóźniej do godz. 12 dnia 10 grudnia 1927 r. 
w pokoju 11 naszego biura.

W zory ofert wydaje się za opłatą w pokoju 12 podpisanego Urzędu.
Magistrat zastrzega sobie prawo swobodnego wyboru oferenta, 

podziału prac pomiędzy kilku  oferentów lub też nieuwzględnienia żadnej 
oferty.

Bliższych informacyj udziela się w pokoju 20 naszego biura.
Miejski Urząd Budownictwa Nadziemnego.

Poznań, ul. Nowa 10, III ptr.

PRZETARG.
D. K. P. w Poznaniu zwraca uwagę na mający się odbyć w dniu 

6 grudnia 1927 przetarg publiczny na dostawę lakieru czarnego, prze­
ciw rdzy, sykatywy, karbolineum, terpentyny zw ykłe j i  mydła sma- 
rownego.

Szczegóły przetargu ogłoszono w „M onitorze Polskim" Nr. 261 
z dn. 15. U . 1927 r. i w „Epoce" Nr. 312 z dn. 13. 11. 1927 r.

PRZETARG.
Dyrekcja Kolei Państwowych w  Katow icach rozpisuje przetarg 

publiczny na dostawę cynku, blach cynkowych i ołowianych, ru r i 
plomb ołowianych, cyny do lutowania, palników do lamp acetyl, i 
naftowych, p ił taśmowych do obrabiarek i świderków spiralnych cy­
lindrycznych. Termin do wnoszenia ofert upływa 20-go grudnia 1927. r.

Bliższe warunki przetargu zostały ( ogłoszone w  „Monitorze Pol­
skim " Nr. 269 z dnia 24 listopada 1927 r. i w  „Epoce" Nr. 322 z dnia 
23 listopada 1927 r.

Dyrekcja Kolei Państwowych w Katowicach.
Prezes Dyrekcji Kolei Państwowych.

OGŁOSZENIE SPRZEDAŻY.
W Centralnej Składnicy Samochodowej w Warszawie dnia 9-go 

grudnia 1927 r „  o godz. 9-ej rano, odbędzie się w drodze ustnego prze­
targu publicznego sprzedaż: samochodów ciężarowych, osobowych, 
motocykli, gum. akcesoryj, części zamiennych samochodowych oraz 
odpadków gumowych.

Bliższych informacyj udziela Składnica Samochodowa przy ul. 
Stalowej Nr. 77, codziennie od godz. 10-ej do 14-ej.

Kierownik Cent. Składnicy Samochód.
O l e k s i e w i c z ,  malor.

ZAW IA DO M IEN IE  O PRZETARGU.
Centralny Zakład Zaopatrzenia Sanitarnego w Warszawie na Po­

wązkach ogłosił przetarg nieograniczony na 20 szt. przyrządów de- 
zynfekcyjno-kąpielowych 4-kołowych do 4 atni. ciśnienia z kotłem po­
ziomym pod komorą, długość komory 1 mtr. 20 ctm., średnica 1 mtr. 
10 ctm. Bliższe szczegóły: w  „M onitorze Polskim " nr. 267 z dnia 
22 listopada 1927 r „  w „Polsce Zbro jnej" nr. 322 z dnia 20 listo­
pada 1927 r. K ierownik C. Z. Z. San.

(—) K o b o s, pułkownik.

OGŁOSZENIE.
Dyrekcja Kolei Państwowych w  Radomiu podaje do publicznej 

wiadomości, że w  dniu 27 grudnia 1927 roku o godzinie 12-ej, w Dy­
rekcji Kolei Państw, w  Radomiu, ul. Piłsudskiego nr. 8, odbędzie się 
licytacja za pomocą składania pisemnych ofert na sprzedaż znajdują­
cych się w Magazynie Zasobów przy st. Radom 64,000 sztuk dachówki 
karpiówki.

Szczegółowe ogłoszenie i warunki licy tac ji umieszczono w „M on i­
torze Polskim".

PRZETARG OFERTOW Y.
Magistrat miasta Bydgoszczy zamierza zakupić około 3 miljonów 

cegły z kampanji letniej przyszłego roku, przyczem udzieli się czę­
ściowej lub całkowitej zaliczki.

Bliższe szczegóły poda M iejski Urząd Budownictwa Nadziemnego 
w Bydgoszczy, ul. Jana Kazimierza 3.

O ferty należy złożyć do dnia 15 grudnia 1927 r. w zamkniętych 
kopertach z odpowiednim napisem do wyżej wspomnianego Urzędu. 
Również należy dołączyć wzory.

Bydgoszcz, dnia 26 listopada 1927 r.

Magistrat. —  Urząd Budownictwa Nadziemnego.
(—) Inż. arch. R a c z k o w s k i ,  radca budownictwa.

LICYTACJA
„ IS K R 0 P 0 L U ”

(w całości) FABRYKI
do precyzyjnych wyrobów metalowych (spec. świece samo­
lotowe i samochodowe, śruby toczone itd.) odbędzie się 
w w torek, dnia 20  grudnia 1927 r. w P o z n a n i u .  
Dolna W ilda 35. Obejrzenie fabryki: w wtorki i w piątki 
od 10— 12. Warunki licytacji prześlę na życzenie.

Zawiadowca masy upadłościowej

5105 W .  W yczyńsfe l
POZNAŃ A le je  M arcinkow skiego 29.

Sprzedaż.
W Rzeźni Miejskiej w Toruniu z powodu 

powiększenia urządzenia są na sprzedaż nastę­
pujące maszyny:

1 leżąca maszyna parowa iedno-cylindrowa 
(75 KM), 2 kotły parowe o pow. ogrzew. 
po 50 mtr-2 (po 6 atm .), 1 kompletna chło­
dnia maszynowa, składająca się z 1 kom­
presora bliźniaczego (45000 kal., godz.) 
wraz z wszystkiemi przynależnemi apara­
tami, (do sprężenia z powyższą maszyna 
parową), 1 kompletnego generatora do wy­

twarzania lodu sztucznego.
Wszystkie maszyny i urządzenia są w dobrym 

stanie i w ruchu; można je obejrzeć do dnia 
1 I. 1928. Instalację chłodniczą, kotły parowe 
i maszynę parową nabyć możnt także oddzielnie. 

Ponadto jest na sprzedaż 1 aparat do desty­
lacji wody z wszelkiemi przyborami.

TORUŃ, dnia 19. XI 1927 r.

Magistrat 
Zarząd Rzeźni Miejskiej

L dz. IX . 473|27, 5170
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Z kK  A  a
Wciągi elektryczne

konstrukcji prof. Gensel’a
s ą  n a j l e p s z e !

Tylko 4  koła czo łow e
z zewnętrznem za­

zębieniem
Tylko 2 o s ie  na ło­
żyskach kulkowych

Całkowite urządzenie
czynne w kąpieli 

clejowei
O d p a d a  potrzeba 
uciążliwego zaopa­
trywania w sm ary

Największe 
zaoszczędzenie 

prądu
N atychm iast do nabycia . 

B U - A l m  Z I H t A D Y  B O D O W Y  l A S Z Y l i
5103 A ktiengesellschaft DESSAU

Zastępca: HODAM & R E S S L E R  -  M a s c h i n e n f a b r .
DANZIG, Hopfengasse 81-82 Telefony: 23528 I 23529

UOOOOOGOOOOOOOOOOOOOGOOOOOOOOOGOOOOOOOOO

ST.
Biuro iDżynlo i sk i i  i

Poznań
Plac W olności U  a
Tel. 4010 i 4011

Katowice
Di. Słow ackiego 24

(dom własny) 
Tel. 1321 i 1322

Bom TedmiczDO -  H andlow i
Bydgoszcz

D l. D worcowa 66
Tel. 912.

Poleca do dostawy ze swoich składów w Pozneniu 
I Bydgoszczy oraz z reprezentow anych h u t:

ARMATURĘ: parową, gazową i wodociągową, szkła 
wodowskazowe, wzierne I ochronne m anom etry, 
oliwiarki, smarownice.

USZCZELNIENIA: Klingerit, tek tu rę  azbestową i tech­
niczną, płyty gumowe i sznur., pakunek konopny, 
azbestowy, grafitowany.

P O M P Y :  skrzydełkowe, tłokowe, membranowe,
tłoczki, smoki.

W ĘŻE: gumowe, czerwone i czarne, parciane, ssące.
W Y R O B Y  SZMERGLOW E: tarcze, papier, płótno,

p roszek .
APARATY C O  S P A W A N IA : wytwornice, palniki 

do spawania i cięcia, wentyle redukcyjne, tlen, 
karbid, pałeczki, proszek i d ru t do spawania.

P IŁ Y : tarczowe, gatrow e i taSmowe, piłki do metalu.
SILNIKI: elektryczne na prąd  Btały i trójfazowy, 

silniki spalinowe. !
TYGLE GRAFITOW E, cegłę szamotową, mtmę izo­

lacyjną, korkową i inne artyku ły  techniczne.
4505b

■■■.MMIWIWMWMlMMtiliaitWHMWWIlMłM....- , ,
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iP y W SzCZAIA |§  
W t p o l s c e s  m
B k .50000000 g |
UTRÓW WODY M  

D Z I E N N I E  f t

t ó p w  BIELSKO 
=HOJ.SL;

Imiekczan/e J 
filtrowanie M 
OdżelezianiMś 
Od mangan. 
Destylacja 
Sterylizacja 
Odpowietrzanie 
Analizy etc

w - W A R S Z ^ l E

iniB.RUDZIŃSKI
W ilcza 39'4.łeL522-63.

30—200 m/m 3  z Vioo m/m dokładności na specjal­
nej automatycznej maszynie do szlifowania cylindrów 
8zwajcarskiegofabrykatuL.Kellenberger,Szwajcarja

Wykonuje się:
tłoki wszelkich rozmiarów ( pierwszo-
Pierścienie tłokowe ) odlew
sworznie tłokowe 3796

*tal chromniklowa, cementowane : szlifowane 
z Vioo m/m dokładnością

zawory
* wysoko wartościowej stali chromoniklowej 

dostarcza szybko — precyzvlnie — tanio
Specjalne przedsiębiorstwo 
tego  rodzaju w P o l s c e

R . G unSCh, Motory
u l- W ielk a  6  P o z n a ń  Tel. 3 9 2 8

Warsztaty - Rabat Kosztorysy bezpłatnie



Dzierżawy, zastępstwa, personel, sprzedaże i t. d
S Z U K A M Y  Z A S T Ę P S T W

z b r a n ż y  ż e l a ż n e j  m e t a l o w e j  i n a r z ę d z i .
Przyjmujemy sprzedaż komisową.

Duży frontowy lokal z 4 wystawam i -  specjalnie na ten cel 
wybu o w. własnym domu — wielkie magazyny składowe.
t l K O M I S D O H “  C. P a p r o c k i ,  H.  M a j e w i c z  i S k a

Lublin, ul. Zamojska 3 tel. 14-53' 5083

i Handl owiec ekonomista
posiadający również studja tech­
niczne, dzielny organizator ze zna­
jomością branży ele trotechni'z- 
nej, automobil wej i technicznej
przyjmie reprezentacją p o ­
w a ż n i e j s z e j  f a b r y k i  na 
Polskę zachodnią, ewtl przyjmie 

odpowiednie s t a n o w i s k o  k i e r o w n i c z e .
Wiadomość do a d m . ,,Rynku Metal.“ pod nr. 5178.

O0OOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOO0OOOOOOOOOOOOOOO

Z a s t ę p s t w o
p o w a ż n e j  fabryki w a g ,  wyrób, mosiężnych i p laterow anych
jest do oddania na wszyktkie rejony Polski 
Zgłoszenia podać do adm. „Rynku Metalowego 

i Maszynowego" pod nr 5172. 
!>OOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOO0

Kompl. urządzenie warzelni
na 60 h!., w arkę parą i ruch elektromotorowy, w dobrym stanie, do na­
tychmiastowego użytku a m .: żelazny kocioł 96 hl., żelazna kadź 96 hl. 
— z bronz. filtrem, sitam i — mech. mieszadłem, pompą odśr., cedzakiem, 
2 walc. młynem słod., ruch skrzynią na szyn., wagą na 1000 kg„ pędnicą 
tarczam i pas. miedz, i żel. połączenia, stał. termometry, manometry, 
wszelka arm atura — elektromotor 15 HP., 580 obr. - 122 Amp. -  z opor­
nicą i skrzynką 110 Volt, ma do sprzedania i bliższych informacyj udzieli 

B r o w a r  Z y g m u n t a  M a r s a  i B r a t a  w  L i m a n o w e j .  5168

OOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOQs » »

» » »
mod. 507 9/35 K. M prawie nowy, do sprzedaży 

Z g ło sz e n ia  p o d  nr. 5 2 1 4  d o  a d m in is tr . , ,R y n k u  
M e ta lo w e g o  i M a s z v n o w e ° o “ . 52i4 

QOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOO

Podwozie samochodowe
lub częściam i z , Benza‘‘ 10/10 6-osob. tanio do sprzedania. 
Zgłosz. do adm. „Rynku M etalowego i M asz.“ pod nr. 5187.

Motor benzynowy
„Deutz“ 10 P. S. i 6 P. S gazowy, w i n d s  b u d o w l a n a  
z liną stalow ą ca 120 mtr dług., p o m p a  p a r o w a  ssą­
ca (Saugpum pe) 1 cyliodr. o w ielk iej w ydajności z rurami, 
f i l a r  t r a g a r z o w y  4000X 650X 160 mm. z plytąfundam .

METALOWIEC, P o z n a ń ,  ul .  T o w a r o w a  2
Telefon 8912 5071 Telefon 3912

OOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOO

Okazyjnie!
U rządzenie  k om ple tnego  młyna na 600 ctr. dziennego 

przemiału z wszelkiemi maszyłtemi, transmisją, 
pasami itp.

Lokomobiia Lanza 60/75/90 KM rok bud. 1 9 1 1  
Motor na gaz  s s a n y  c a .  2  l KM. z gazownią 
O s ie w a c z e  p łaskie  (Planzichtry) wolnowiszące 4  d z i a ­

łowe fabrykatu Secka, Wetziga 
Walce Secka, Keplera pojedyncze i dubeltowe 
O s ie w a c z e  cenfryfugalne i cylindrowe 
Łuszczarki oraz maszyny do wyrobu pęczaku i k a s z y  
Filtry aspiracyjne i eksaustory 
Mieszarki do mąki i otrąb 
Urządzenie  gorzelni kompletne i częściowe 
Elew atory , gurty, czerpaki i pompy  
Piły dla traków 5182
Baseny, kadzie  i pompy  
Gaza je d w a b n a ,  sia tki  druciane

sprzedam y korzystnie.
Prócz tego dostarczamy w szelk ie maszyny młyńskie 
tak z naszych w arsztatów jak i z zagranicy. — D o­
staw a lokomobil repreztntowanej przez nas św iato­
wej firmy HEN3CHEL. — Motory na ropę i gaz ssany. 
M otoiy elektr, dynamomaszyny i centrale elektr. 

Zapytania skierować:

Inż. Sobański i Szafarkiewiiz
dawn.: Oddział Techniczny Banku Młynarzy
Telefon 14 42 Poznań Wenecjańska 6.

Gorzelnia w  likwidacji
okazyjnie do sprzedania!
K o c i o ł  p a r o w y  z roku 1907 o jednej rurze płomiennej, syste01 

Fox, 7 atm., długość 5,30 mtr., średnica 1,80 mtr.
M a s z y n a  p a r o w a  leżąca, jednocylindrowa ca 15 K. M. 
A p a r a t  o d p ę d o w y ,  kolumnowy z deflekmatorem 1 reguła'0- 

rem odpływu wywaru, z lanego żelaza. Kolumna 4,70 • mb" 
średnica 0,80 mtr. _ -

O z i ą b i a l n ł k  miedziany 2,5 X  0,60 mtr. .
K a d i  r o z c i e r n a  z blachy żelaznej z węzownicą miedzi*09

0  2,30 mtr., wysokość 0,82 mtr., blacha 8 m/m.
P o m p a  d o  z a c i e r u  do zapędu parą.
G n i o t o w n i k  do słodu.
P a r n l k  (Hensa) z roku 1908 pojemn. 5 000 Itr. ^
P ł u c z k a  d o  k a r t o f l i  2,50 długość, 1 mtr. szerokość, wy*0"0

1 mtr., blacha m/m.
E l e w a t o r  d o  k a r t o f l i  łańcuchowy. tt.
Z b i o r n i k  n a  w y w a r  =t długość 2,85 mtr. szerokość 2 01 

wysokość 1,55 mtr., blacha 7 m/m.
R e z e r w o a r y  n a  s p i r y t u s  2 sztuki ±  o wymiarach, dnT0$ć 

3,40 mtr., szerokość 1,70 mtr., wysokość 1,40 mtr., gfU 
blachy 5 mm. 4fed-

M o n t e j u s  do wyciskania wywaru 0  wysokość 1,56 mtr., 
nica 1,50 mtr., grubość blachy 15 m/m.

K a d z i e  fermentacyjne 8 sztuk, pojemność po 3200 Itr. z os 
sosnowego, owalne, 1 sztuka 2 800 Itr., 1 sztuka 6 000 ltr-tow* 

P o m p a  b a l u n o w a ,  pompa dwutłokowa, waga pom° rllfy 
centymalna, waga decymalna 1 000 kg, rury miedziane, ^ 3  
żelazne i t. d. t -.

oddam po bardzo korzystnej cenifi
U lł. Czajkowski • Lubawa Pomorze-
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1 duża 5189

walcownia
z 3 wałkiem specjalnie do przestawiania, szero­
kość wątków 200 mm., firm y L. Schuler Góppin- 
gen. 1 taka sama ty lko  w a łk i 140 mm. t maszyna 
do zawijan'a brzegów u tacek owalnych i okrą­
głych, przestawialna, 180 do 480 mm. t maszyna 
do robienia brzegów oraz wsadzania dna, 1 apa­
rat do spajania elektrycznego na szew do 5 mm. 
grubości. 1 aparat jak wyżej do spajania punkto­
wego. Maszyny te są zupełnie nowe i do tego 

czasu nie używane.

Józef Pendowski
Wrocławska 39,

Poznań
Telefon 50-93 ,

i Kompresor amoniakalny 1
J system Linde, fabrykat Skodawerke 6.000 kal. ISO obr. I S
■ min. na moc 8 d o lO K .M  wraz z bateriami chłodniczemi, 5
■ kondensatorem, przewodamirurowemi, wentylami i kurka- j 
; mi, sprzeda 5184 g
S Fabryka Z. Ruckera S. A. we Lwow ie Ziółkiewska 173 |
■ ■

OOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOG>O0OOOOOOOOOOQG

Praia k
system Barth, fabrykat G W. Barth Ludwigsborg do 
palenia gorącem powietrzem na bicie 20 kg moc wymagana 

3 do 5 K. M. sprzeda 5185
Fabryka Z, Ruckera Lwów, Ziółkiewska 173. 

OOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOO)
nOOCXXXlOOCXXy^XJOOOOOCJOOOOCJOOOCXXXXXXXDOCXXJOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOeMOOOCXXX

2 prasy korbowe do tabletek
fabrykat F. Woda Wiedeń, do wyrobu tabletek lub ko­
stek cacao, czekolady, zup, jarzyn, farb etc., napęd pa­
sowy, moc wymagana 1 2 K, M, s p rz e d a  (5186)

Fabryka Konserw Z. Ruckera -  Lwów
Ż ó tM e w g fe ii H it .

I H L U P N A
■ ■

I I

tokarkę
Zakupimy

używaną szybkobieżną, ale
_ znajdującą się w stanie dobrym, ze 

śrubą pociągową i tarczą do toczenia wzdłuż i poprzek, jakoteź 
cięcia gwintów. Rostawa kłów 1,5-2 m. wys. kłów 300-35 mm.

F a b r y k a  P o r c e  a n y ,  Ćmielów
Województwo Kieleckie. 5176

MOTORY 5173-

(silniki) 4 - 8  P. S. m ożliw ie ropne, maszyny do wyrobu 
dachówek cementowych, podkładki także osobno, 90 i ICO 
cm. form y do rur mostowych, maszyny do szlifowania 
marmurów, ewentualnie zupełne urządzenia szlifierskie 

jakoteź używane w ierta rk i do żelaza k u p i 
E W erne r — Fabryka Sztucznych Kamieni — O bo rn ik i

Zakupimy

L o k o m o b i l ę
5180

o sile 100-120 K. M
__________________________ nową lub używaną w do-

Ofym stanie na dogodnych warunkach spłat (zabezp.hypot.)

Adres: PIŃCZÓW ELEKTROWNIA

do autogenicznegoAparat  spawania k u p i ę :
Chodan dawn.Paul Seler, Poznań, Przemysłowa 23

Kupię:
M aszynę p a ro w ą  stałą o sile 250-300 K. M. 

" b c io ł  p a ro w y  nowszego typu 160 m2 powierzchni 
Ogrzewalnej, lub dwa kotły po 120 m2 pow. ogrzewalnej 

otyczące maszyny mogą być używane, lecz w dobrym stanie, 
dolne do użytku. Oferty z dokładnemi opisami nadsyłać; 
r*8dsigb Elektrotechniczne JÓZEF ROWIŃSKI, Stanisławów.

Nie uwzględnione oferty zostaną bez odpowiedzi.^  u w ^g ię a n 5175

Ca. 400 mtr. toru kol. polnej
60-65 mm. prof ewtl. w używanym dobrym stanie, 
z podkładkami lub bez wraz z łubkami, hakami i śrubami 

poszukiwane.
Oferty uprasza się do „P a r“  Poznań, Aleje Mar­

cinkowskiego 11 pod nr. 47.236. 51992 r  
Kocioł parowy

3 używany, w dobrym stanie p. ogrz. 90 — ICO mtr 2 I
8—9 atm- kupię 5165 ■

.

I Warszawa, Wspólna nr. 60 m. 5. Te! 10-12 j  
■ •

OOOOOOOOOOOOOOOOOO0OOOOOOOOOOOOO0OOOOOOO 
K upujem y

lokomobil* 50 PS.
Oferty z rokiem budowy i odpisem papierów, ceną oraz 
warunkami do 5167

F. Eberhardt, sP. z o. P„ Bydgoszcz.
Ó0OOOO0OOOGX3OO0OOGOQOOG<DOOOC)OO0GOOOOO©G0

szafa żelazna 5215; Większa,
S używana
j  ogniotrwała do przechowywania ksiąg handlowych po- 
S szukiwana. Oferty z podaniem wymiarów wewnętrznych 
• szaf uprasza

„ U N I A "  Zjednoczone Fabryki Maszyn 
■ dawn. Ventzki, Blumwe i Peters Sp. Akc.

Grudziądz P o m o r z e .

PRZY WSZELKICH KORESPONDENCJACH 
z firmami prosimy zaw­
sze powoływać się na 

„RYNEK M E TA LO W Y  i M A S Z Y N O W Y 41

13P9
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■ r
Zapytania w  sprawie krajów.źródeł dostawczych.

Na wszelkie zapytania odpowiadamy zainteresowanym firnu m wprost 
Nadesłane 'zapytania tak d u g o  powtarzamy, aż nie zostaną z a ł a t w i o n e .  
Podejmujemy to bezpłatnie a naieźy nam jedynie wyłożone portorja zwrócić 
Prosimy w ęc z naszego dzia u informacyjnego jaknajczęściej korzystać, gdyż  
skonstatowaliśmy, że spowodował on już niejedną poważną transakcję.

Uprasza się o podanie adresu :
Nr. 3328. fabryki, wyrabiającej naczynia do go- 

towania ryb.
Nr. 3345. firmy, dostarczającej wszelkie Przy­

bory do parasoli.
Nr. 3378. firmy, która dostarcza t. zw. Stahl- 

masse do szlifowania, w większych ilościach.
Nr. 3403. fabryki, wyrabiającej bukowe pudła 

do kapeluszy.
Nr. 3422. firmy, która może dostarczyć 1500 kg. 

bednarki ocynowanej 26X i'A mm.
Nr. 3431. fabryki w Polsce, wyrabiającej magle 

do bielizny z elektrycznym zapędem.
Nr. 3414. fabryki, dostarczającej podkowy koń­

skie kute?
Nr. 3435. fabryki, w Polsce, która wyrabia lub 

dostarcza płaty z żelaza kutego tz. (Kunztgesch- 
miedste Eisenzaute).

Nr. 3436. fabryki, wyrobów platerowanych, 
włoskich, szwajcarskich i angielskich elct. Adresy 
Związków Przemysłowców tychże krajów?

Nr. 3438. fabryki szaluzy do łóżek, które dopie­
ro tapicer wykończa ewent, hurtowni mogącej ta­
kowe dostarczyć.

Nr. 3440. fabryki, wyrabiającej dzwonki do sa­
nek i małe dzwonki bronzowe do san.

Nr. 3441. firmy w kraju, lub zagranicą, któraby 
posiadała na składzie wózki, transportowe Iekkie 
do worków, używane powszechnie w młynach.

Nr. 3443. firmy, która może dostarczyć maszy* 
ny do obrabiania i szlifowania marmuru t. zn. SchUef 
u. Poiiermarsch’ne.

Nr. 3448 fabryki, wyrabiającej szalki mosiężU® 
i cynkowe do wag stołowych i równoramiennych.

Nr. 3449. fabryki, wyrabiającej odważniki że* 
lazne i mosiężne.

Nr. 3450. większych krajowych fabryk, któfe 
jako specjalność wyrabiają śruby toczone i pras°* 
wane żelazne i mosiężne.

Nr. 3452. f rm, wyrabiających stacje filtryjne ^ 
zakładach wodociągowych.

Nr. 3455. walcowni, która może dostarczyć bla' 
chy białej (Neusilber) o grubości 2,20 m m do 4,5° 
m ni.

Nr. 3457. firmy, która dostarcza płaszcze utwaf' 
dzone dla walców młyńskich.

Nr. 3458. fabryki, wyrabiającej miernych 1 W' 
dla zbiorników sklepowych do nafty.

Nr. 3465. firmy, które mogą się podjąć d ostąp  
szklanych balonów pojemności 60 Itr. (do transportULjuMH.yvu u« iu i iu w  UU i l l .  (UU l l d l ! 3 p v'

kwasu) i koszyków żelaznych do tychże, w y k cb 3'
_________  „ l l _ _  „  ijla*nych z zaołowionego żelaza taśmowego albo z 

chy.

1 życia  y l a M ;  m s h n - S K i l t o j t l L
P o ś w ię c e n ie  now a] fabryki m e ta lo w e j .

Dnia 22 listopada rb. odbyto się uroczyste poświęcenie 
pierwszej w Polsce wytwórni silników lotniczych pod fir­
mę, „PcL k e Znkhicy Sk dy, Spółka Akcyjna" na Okęciu 
pcd Warszawę. Uroczystość zaszczyci! swą obecności], pau 
Prezydent Rzeczypospolitej. Mszę świętą celebrował i po­
święcenia dokona! ks. biskup Gall. Uroczystość zgromadziła 
licznych przedstawicieli rządu i wojskowości z p. ministrem 
inż. Kwiatkowskim i p. w.ceministr.m genera em Konarzew­
skim na czele, przedstawicieli poselstwa czechosłowackiego 
ministrem Girsą, przedstawicieli życia gospodarczego i prasy.

Znaczenie powstania tej nowej placówki przemysłu 
metalowego, zrzeszonej w Polskim Związku Przomysłow- 
cców Metalowych, zesłało wszechstronnie oświetlone w prze­
mówieniach, z których przemówienia p.p. członka Rady 
„Polskich Zakładów Skody", inż. Stanisława Jana  Okol- 
skiego i prezesa Rady Polskiego Związku Przemysłowców

M e'a’owych, inż. Jana Jeziorańskiego zasługują na speci3̂  
uwagę . W imieniu lotnictwa polski.'go przemawia! p- 
S. G . Rayski, w  imieniu Czeskich Zakładów Skody "T 
prezes Rady tych Zakładów i zarazem wiceprezes Rady 
skich Zakładów Skody jest k s .  Stanisław LubomirS • 
Ostatnie przemówienie wygłosił dyrektor naczelny n°ffeJ 
wytwórni inż. Tadeusz Heine. •

Po zwiedzeniu nowocześnie urządzonych w a r s z ta tó w  
pracowni zakładowych, uprzejmi gospodarze podejin°ffa 
s w y c h  gości śniadaniem.

Ua re in i g t e  Ko ni gs -u.  L a u r a h u t t e  w  Berl inie
Ostatnio odbyło się w  Berlinie zebranie „Verei111®

/te
Kónigs und L aurahutte", które to towarzystwo
100°/o właścicielem polskiego przedsiębiorstwa Z je d n u j  
nycli Hut Królewskiej i Laury w Katowicach. Cały °^r
za rok 1926 wynosił 93 miljonów zllotych, pierwsze rnieS,^. 
roku .1927 wykazały zwiększony obrót do 104 jniijoBjL .Tie-

J lossZ Rady Nadzorczej ustąpili p. H ilger i dr. Ip. van 
inoven z Amsterdamu. Nowowybrany został dr: Fi.ij? .. 
z Rotterdamu. Dywidendy nie wypłacono żadnej, a zysk r  
stanowiono przenieść na rok następny. ' M

WARUNKI DLA INSERENTÓW  1 ABONENTÓW :
PRZE.DPLATA: K w artaln ie 4,50 z ł. D la G dańska 4,50 gttłd. Dla N iem iec 4,50 m k. D la A m eryki 1 dolar kwartalni®* 

Cf.NY O U Ł O S Z tN : ‘/i sir. 11)0 zł, Vt str. fill zł, str. 35 zi, 1 /« s ir . 2u zł, ‘/m str. 10 z ł. O głoszen ia  na ok ład ce z d<*Pł*^ 
O głoszen ia  z zagran icy  ob licza  sle  w edług osobne! ta ry ły . W  w ydaniach specjalnych  obow iązuje Inna tary ia . Mi®bcClu 
w ykonania z leceń  i zap łaty  jest Poznań. P rzy w szelk ich  k w estiach  spornych m iarodajny jest Sad P o w ia to w y  w Pozna*1 ' 
Na w ypadek  skargi sad ow ej, nadzoru sa d o w eg o  lub konkursu w szelk ie  rabaty  upadaja. K onto c ze k o w e  P . K. O. w Pozna01 
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Redaktor naczelny: Leszek Gustowski. Przyjm uje od 12— 13 z wyjątkiem  *°


